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—  . W  e k a p e d . m ie s ię c z n ie T S g r .s o o n o e s e -

I rzeapfaia. n ie m  p rs e s p o e s tę U  gr. w ię c e j. W  wy- 
p e d k e c h n ie p rs e w ld s ia n y e h . p rz y w s trz y m a n iu p rz e d s ię b io rs tw a , 
s lo ie n ia p ra c y , p rz e rw a n ia k o m u n ik a c ji, a b o n e n t n ie m a  p ra w a  
la d a ć  p o s a te rm in o w y c h  d o s ta rc z e ń  g a z e ty , lu b  z w ro tu  e o n y a b o n a ­

m e n tu . Z a  d z ia ł o g ło s z e n io w y R e d a k c ja n ie  o d p o w ia d a . R e d a k to r  
p rz y jm u je  e d  1 0 -1 2 . N a d e s ła n y c h  a  n ie  M im ó w io n y e h  rę k o p is ó w  R e ­

d a k c ja  n ie  z w ra e a  i n ie  h o n o ru je . R e d a k c ja  i a d m in is tra c ja  u l. M ic H o - 
w ie z a 1 . T e le fo n  8 0 . K o n to c z e k o w e P . K 0 . P o s n a O 2 0 4 .» 2 .  

Sumiennem wykonywaniem obowiązków,ZYXWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA 

budujemy eilną Ojczyzną!

n n łn e T R n  a 1 Z ®  < > « *•« • p o b ie ra s ię o d  w ie rs z a m m . (7  
u g iu s z tm ia . U m J lO g r., z a re k la m y n a  s tr . 4 -ła m . w  

w la d o m o M c ia a h p o to c z n y c h 3 0 gr. n a  p ie rw s z e j s tr . 5 0 g r . R a b a tu  
u d s ie la  s ię p rz y  c z ę s te m  o g ła s z a n iu . .G ło s  W ą b rz e s k i* w y o h o d a i 
trz y  ra s y  ty g o d n . i to : w  p o n ie d z ia łe k , iro d ę  I p ią te k . P rz y o a d o - 
w o m  d e ią g a a lu  n a le tn o d e i ra b a t u p a d a . D la  a p ra w  a p e rm y e h J e s t 

w ła id w y  8 ą d  w  W ą b rz e ź n ie . —  Z a te rm in o w y d ru k , p rz e p is a n e  
s d e ja o e o g ło s z e n ia a d m to is tra a ja n ie o d p o w ia d a . W rd a w n io tw o  
z a a tn o g a  a o b ło  p n w o  n ie p n y ję e ia  o g ło s z e ń  b e z p o d a n ia  p o w o d ó w

Nr. 38 ; Wąbrzeźno, Kowalewo, Golub, czw artek d n ia 2 9 m arca 1 9 3 4 r . Rok XIII.

Wielki pożar w Łodzi
T R Z Y  O S O B Y  Z G IN Ę Ł Y  W  P Ł O M IE N IA C H —  S T R A T Y  P O W A Ż N E . -

Łódź. W d n iu 2 6 b m . o g o d z . 9 .4 5  [ N a w szy stk ich p ię trach p ło n ąceg o  
cen tra la s traży  o g n io w ej zaala rm o w an a b u d y n k u w  ch w ili w y b u ch u o g n ia p ra -  
zo sta ła w iad o m o śc ią o  p o ża rze , jak i w y - co w a li ro b o tn icy . N ie  w szy scy  zd o ła li s ię  
b u ch ł w  g m ach u  fab ry czn y m  A . W ien era u ra to w ać ; 1 2 ro b o tn ik ó w  c ięże j lu b lże j 
p rzy u l. C eg ieln ian e j. N a m iejsce p rzy - ran n y ch zn a jdu je s ię w  szp ita lu n a to - 
b y ły 4 o d d z ia ły s traży o g n io w e j, k tó re m iast 3 ro b o tn ik ó w je st zag in io n y ch i 
zas ta ły  ju ż 3 -p ię tro w y  g m ach  o b ję ty  p o - p raw d o po d o b n ie p o n ieś li śm ie rć w e- 
ża rem . —

P o n iew aż zn a jd u jący s ię w  sąs ied z ­
tw ie 3 -p ię tro w y b u d y n ek m ieszka ln y  
zo sta ł zag ro żo n y , p o lic ja n ak aza ła ew a ­
k u o w an ie z m ieszk ań .

Będę cię czekać...

w n ątrz b u d y n k u .
K o m isja ś led cza ro zp o czę ła ju ż b a ­

d an ia  p rzy czy n  s tra szn eg o  p o żaru  i u sta ­
len ia s tra t. K o m isja zw ró c iła u w ag ę n a  
o k ra to w an ie w szy stk ich o k ien , co  u trud -  

O g ień w  m ięd zy czas ie p rze rzu cił s ię n iło  o p u szczen ia w n ętrza  b u d y n k u p rzez  
n a sąs ied n ią p o siad ło ść p rzy u l. C eg ie ł- w szy stk ich ro b o tn ik ó w . B u d y n ek fa -  
n ian ej 7 2 g d z ie m ieśc i s ię sk ład d rzew a , b ry czn y w raz z m aszy n am i u b ezp ieczo -  
K ieru jący ak c ją n aczeln ik s traży w ez- n y b y ł n a su m ę o k o ło 5 0 0 .0 0 0 z ł. 
w ał d o p o m o cy d a lsze o d d z ia ły s traży ; j —-’-j —•--------- —l

o g n io w e j.
N ie d o p u szczo n o d o  p rze rzu cen ia s ię  

o g n ia n a in n e b u d y n k i, jed n ak ca ły 3 -  
p ię tro w y b u d y n ek fab ry czn y sp ło n ą ł 
d o szczę tn ie

Jak s ię d o w iad u jem y p o g rzeb o fia r 
k tó re p o n io s ły śm ierć w  p ło m ien iach w  

czas ie k a ta stro fa ln eg o p o ża ru fab ry k i 
W ien era , n ie o d b ęd z ie s ię , p o n iew aż n ie  
zd o łan o o d n a leźć n a jd ro b n ie jszych n a ­
w et zw ęg lo n y ch szczą tk ó w o fia r.

Jak w iad o m o , w  P ary żu u ży w an o  
n ieg d y ś sk rzy n ek p o cz tow y ch d rew n ia ­
n y ch .

P o tm , g d y zas tąp io n o je sk rzy n k am i 
m eta lo w em i, d aw n e , n iep o trzebn e u m ie ­
szczo n o w  sk ład ach . L eżały tam  p rzez  
d łu g i czas zap o m n ian e , g d y w reszc ie  
w y d ob y to je z u k ry c ia .

P rzy p rzen o szen iu sk rzy n ek jed n a  
z n ich  ro z lec ia ła  s ię i z p o śró d  d eseczek  
w y p ad ł m ały liśc ik .... P o n iew aż n o sił
s tem p e l z d a tą z ro k u 1 8 8 0 , a ad resa t 
L u c ien D o ree ju ż n ie ży ł k ie ro w n ik p o ­
cz ty u w aża ł za s to so w n e zb ad ać treść  
zag u b io n eg o lis tu .

Jak  s ię w y k aza ło b y ł o n w y słan y  
z m ałeg o  m iasteczk a b re to ńsk iego p rzez  
M arie D o u rie r i zaw ie ra ł ty lk o ty ch  
k ilk a p ro s ty ch zd ań .

„C h eri! W iem , że k ie ru jąc s ię n ad a l 
fa łszy w ą d u m ą , n ie zg ło sisz s ię d o  
m n ie p o raź d ru g i, a m im o to p o zo ­
s tan ie sz m i n ad a l w iem y .
Ż li lu d z ie fa łszy w ie C i p rzed staw ili  
m o je p o stęp o w an ie; k o ch am  C ię b ez  
zm iany jak zaw sze ....

Jeś li m i n a lis t n ie o d p iszesz , zn a ­
czy ć to b ęd z ie że w y k reś liłe ś m n ie  
raz n a zaw sze ze sw e j p am ięc i.
M im o  to , b ęd ę C ię czek ać zaw sze ta  
sam a ch o c iażb y d o k o ń ca ży c ia .....
I tak jak C i p rzy rzek łam , b ęd ę za ­
w sze m y ślą p rzy to b ie , C h eri.

T w o ja M arie" .

Z ac iek aw io n y u rzęd n ik m o że n ie ty -  
le treśc ią lis tu  m iło sn eg o , ile lo sam i p a ­
ry n arzeczo n y ch , zas iąg n ą ł b liż szy ch  
in fo rm ac ji o o so b ie p an a L u c ien D o ree  
z P ary ża; o k aza ło s ię , że u m arł o n  
p rzed  d w o m a la ty , w  zu p e łn em  o d o so b ­
n ien iu , jak o s ta ry k aw aler.

P o słu gaczka jed y n a o so b a , k tó ra  
d o n ieg o p rzy ch o d z iła zau w aży ła , że  
p rzez d łu g ie g o d z in y w p atry w ał s ię w  
fo to g ra fję m ło d e j k o b ie ty , a raz je j p o ­
w ied z ia ł, że to je s t „ jeg o M arie".

P o ro zu m iaw szy s ię listo w n ie z u rzę ­
d em  p o cz to w y m  m iasteczka b re to ń sk ie ­
g o , p ary sk i u rzęd n ik s tw ie rd z ił, że  
zm arła n ied aw no  M arie D o u rie r d o trzy ­
m ała o b ie tn icy .... C zek ała n a sw eg o

C h eri, w ieczna ta sam a ...

w H d ir Ii w
Tokjo. L iczb a zab ity ch w  czas ie o l- ,ło s ię w łasn o w o ln ie w u rzęd ach p o li-  

b rzy m ieg o p o ża ru w  m ieśc ie H ak o d a te cy jn ych .

w y n osi 1 5 5 6 o só b . W ed iu g sp raw o zd ań . C złan k o w ie ro z In a ity ch p rze ds taw i-  
p o licy jn y ch . 8 7 rezerw istó w zag ran icz- '.,.1 1  . V l - „
S y ch w H ak o d a te p o zo sta ło b ez d ach u ? e ls ,tw  d^ n a ty C O T y C h

n ad g ło w ą . M u sian o zw o ln ić 9 0 w ięź - w  zo rg an rzo w an e p rzez p rasę s to -  
.. s .j 7 . • . i .i • .... łeczn ą ak c ji p o m o cy  d la o h ar p o żaru  w

m o w , g d y ż  m e m ian o u ch  g d z .e u m .escc H ako d a te . D o ty ch czasow e sk ład k i s ię - 
w ięzien ie zo sta ło b o w iem zn iszczo n e  ।  D a lsze sk tad k i n a .
^1“ Z^Z ę •

Jes t rzeczą ch a rak te ry s ty czną , że 6 3 ;  P iy w a J^ -
w ięźn ió w  p o o p an ow an iu p o ża ru zg ło s i- 1

Nowa jedńostka bojowa Wioch

Poezja ogłoszeń matrymonialnych w Japonj
O g ło szen ia m atry m on ja ln e w d z ień - ak sam itn a jak p ła tk i k w ia tu , o d b ija o d -  

n ik ach eu ro p e jsk ich tch n ą p ro zą ży c ia . ।  d an ie i szcze ro ść m o je j d u szy . M ajątek , 
Z u p e łn ie in acze j zap atru je s ię n a te k tó ry p o siad am , w y sta rczy , ab y sen n e  

rzeczy D alek i W sch ó d . i m arzen ia  m iło sn e  s ta ły  s ię c ia łem , ab y m
W  Jap o n ji teg o ro d za ju o g ło szen ia ।  p o d ąży ła szczęś liw a i rad o sn a za m o im  

z red ag o w an e są p o e ty czn ie . A u to rzy i . p an em .
au to rk i o g ło szeń n ie szczęd zą p rzen o ­
śn i, m eta fo r, p o ró w n ań co n a jp ięk n ie j­
szy ch .

„Jestem  p ięk n ą k o b ie tą —  p isze Ja ­
p o n k a —  sp ły w a jące fa lis to w ło sy o tu ­
la ją m n ie n ib y o b ło k iem . T alja m o ja  
je st g ib k a jak b rzo za g n ąca s ię p o d n a- y , _ _ _ _ _
p o rem  w iatru . T w arz m o ja d e lik a tn a i ty lk o so lid n e" .

D o stąp ię p ó źn ie j szęzęśc ia , ab y m ó c  
sp o cząć  z  n im  razem  w  g ro b o w cu  z  ró żo ­
w eg o m arm u ru " .

T o  n ie to , co o g ło szen ie w  d z ien n ik u  
eu ro p ejsk im : „M am la t X , zap ew n io n y  
b y t, m ieszk an ie trzy p ok o jo w e , o fe rty

N a ilu strac ji w id z im y cąh w ilę sp u szczan ia n a w o d ę k o n tr-to rp cd o w ca w ło sk ieg o „S p ica“  

w y p o sażo n eg o w n a jn o w sze u rzc jd zen ia tech n iczn e .

T O R N A D O Z N IS Z C Z Y Ł W IE L E  
D O M Ó W .

Nowy Orlean. G w ałto w ny to rn ado  
sp o w o d ow ał zaw a len ie  s ię w ielu  d o m ó w . 
Z  p o d  g ru zó w  s ły ch ać  b y ło  jęk i ran n y ch . 
Jed en z d o m ó w  zw alił s ię n a s to jący  
n a u licy sam o ch ó d c ięża ro w y . L iczby  
zab ity ch i ran n y ch n araz ie n iep o d o b n a  
o k reś lić .

Ś M IE R Ć W E T E R A N A .

Inowrocław W  n ied z ie lę 2 5 b m . o d ­
b y ł s ię u ro czy sty p og rzeb  o sta tn ieg o w  
In o w ro cław iu u czes tn ik a w alk o n iep o ­
d leg ło ść w  ro k u 1 8 6 3 , ś . p . G rzy m ały -  
Ł ag iew sk ieg o .

D Y R E K T O R Z Y B A N K Ó W  
O S Z U S T A M I.

Buenos Aires. P raw d z iw ą sensację  
w y w o ła ło w B u n co s A ires zam k n ięc ie  
in s ty tu c ji b an k o w ej „B an co C o m m er ­
c ia l d e l P la ta , k tó re j d y rek to rzy  zb ieg li, 
p o p e łn iw szy o szu stw a n a su m ę o k o ło  

4 m il  jo n ó w  p ezó w .
Jak  w y k aza ły  p rzep ro w ad zo n e p rzez  

w ład ze sąd o w o  - ś led cze d o ch o d zen ia ,

d y rek to rem  rzeczo n e j in s ty tu c ji b an k o ­
w ej b y ł m ięd zy n aro d o w o y  o szu st n ie jak i 
M ilic .

L o k a l b an k u zo sta ł o p ieczę to w an y  
p rzez w ład ze sąd o w e i je s t s trzeżo ny  
p rzez p o lic ję . Z a zb ieg łym i d y rek to ram i 
ro zesłan o  listy  g o ń cze .

P O Ż A R Z N IS Z C Z Y Ł C A Ł Ą  
M IE JS C O W O Ś Ć .

Buenos Aires. D o n o szą z M ek sy k u , 
ż e  o lb rzy m i p o ża r, k tó reg o  p rzy czy n  n ie  
zd o łan o u sta lić zn iszczy ł d o szczę tn ie  
m ie jsco w o ść F resn illo , zan im zd o ła ła  
p rzy b yć n a p o m o c s traż o g n io w a . K il­
k a o só b zg in ęło w p ło m ien iach , k ilk a ­
n aśc ie o d n io s ło c iężk ie p o p arzen ia .

Ż A G L O W IE C Z M O T O R E M .

Berlin. W e W ro c ław iu o d b y ły s ię  
p o  raz p ie rw szy  w  N iem czech p ró b y lo ­
tu żag lo w ca zao p a trzo n eg o w  m o to r. —  
P ie rw szy lo t trw ał 1 0 m in u t. Ż ag lo w iec  
w zn ió s ł s ię p rzy p rzy p o m o cy m o to ru  
n a w y so k o ść 2 0 0 m tr., p o czem u n ie ru ­
ch o m io n o m o to r i żag low iec , za tacza jąc  
sze ro k ie łu k i, zn iży ł s ię p o w o li d o z ie ­
m i. —
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W  A n g lji u rz ą d z o n o n ie w a w n o m a n e w ry  

f lo ty p o w ie trz n e j p rz y c z e m  p o ra ź p ie rw sz y  

u ż y to o w ie lk ie j s ile św ie c n a jn o w sz y c h  

re f le k to ró w .

Z  KALENDARZA.

Wiosna
N ie p o trze b a .c h y b a d łu g o d o w o d z ić , ż e  

w io sn a je s t n a jp ię k n ie js z y m o k re se m ro k u , 

je s t to ra d o sn e p rz eb u d z e n ie s ię o b u m a rłe j 

p rz ez z im ę p rz y ro d y d o n o w e g o ż y c ia . I tru d ­

n o n a p ra w d ę z n a leź ć c z ło w ie k a , k tó ry b y b y ł  

n ie cz u ły  n a tę w ie lk ą b o sk ą p rze m ia n ę .

W e d łu g k a le n d a rz a w io sn a ro z p o c z y n a s ię  

n a jcz ę śc ie j —  ja k  p o d o b n ie w  ty m  ro k u  —  d n ia  

2 1 m a rc a . D o św iad c ze n ie u c zy n a s je d n a k , ż e  

w  ty m  c z a s ie w io sn a k w itn ie w  c a łe j p e łn i ty l­

k o w  p o łu d n io w y c h k ra ja c h , n a z ie m iac h p o l­

sk ich z a ś w io sn a ro z p o c z y n a s ię d o p ie ro z w y ­

k le w  p ie rw sz y c h p o c z ą tk a ch m a ja . K ied y k a -

Tragiczna śmierć przemytnika
Toruń. D n ia 2 4 b m . ro b o tn ik P a w e ł  

R u sz k o w sk i z p o w . k a r tu sk ie g o  u d a ł s ię  
n a te re n W . M . G d a ń sk a p rz e z t . z w . 

z ie lo n ą g ra n ic ę .
W  n ie d z ie lę ż o n a R u sz k o w sk ie g o o -  

trz y m a ła te le g ra m  z e sz p ita la m ie jsk ie ­
g o  w  G d a ń sk u , z a w ia d a m ia ją c y , ż e  m ą ż  

je j je s t c ięż k o c h o ry .

len d a rz g ło s i ju ż w io sn ę , w  P o lsce , k tó ra je s t  

z b liż o n a w ię ce j d o p ó łn o c n eg o  k lim a tu  —  m ą -  

m y n a jcz ęśc ie j je sz cz e z im n a i śn ie g i, ty lk o  

g d z ie ś w  p o la ch p o d śn ieg iem z a z n a c za ją s ię  

p ie rw sz e o b ja w y b u d z ą ce j s ię d o ż y c ia p rz y ­

ro d y .

Ś c iś le rz e c z b io rą c , z d n ie m  2 1 m arca ro z ­

p o c z ę ło s ię w  P o lsc e , z w ła sz c z a w  p ó łn o c n y c h  

w o je w ó d z tw a c h , c o n a n a jw y ż e j t . z w . p rz ed ­

w io śn ie . Je s t to  o k re s , w  k tó ry m  ro ś lin n o ść z a ­

c z y n a s ię d o p ie ro b u d z ić z z im o w e g o sp o c z y n ­

k u . Z a k w ita ją te d rze w a , k tó ry c h k w ia ty ro z ­

w ija ją s ię w c ze śn ie j n iż l iś c ie . K w itn ą w ię c  

le szc z y n y , c z a rn e o lsz e , o s ik i i td ., z k w ia tó w  

p o ja w ia ją s ię . śn ie ży c z k a , ż ó łty ja sk ie r, p o d ­

b ia ł i in n e .

D o p ie ro p ó ź n ie j m n ie j w ię c e j w p o ło w ie  

k w ie tn ia  p rzy c h o d z i d ru g i o k re s t . z w . p ie rw io -  

śn ie , k ied y k w itn ą te d rz ew a i k rz e w y , k tó ­

ry ch k w ia ly ro z w ija ją s ię ró w n o c z e śn ie z l iś - 

c iam i.

D o p ie ro z p o c z ą tk ie m  m a ja ro zp o c zy n a s ię  

w łaśc iw a w io sn a . K w itn ą w te d y te d rz e w a , 

k tó ry ch  k w ia ty u k a z u ją  s ię d o p ie ro p o  ro z w o ju  

p ie rw sz y ch l iś c i. O k re s w io sn y k o ń c z y s ię z a ­

k w ita n iem  z b ó ż .

T e j ra d o sn e j p o rz e ro k u o d d a je p rz ed e -  

w szy s tk ie m  h o łd o b y c z a jo w o ść lu d o w a . N iem a  

n a ro d u , ta k w  p rz esz ło śc i, ja k  i te ra z , k tó ry b y  

n a sw ó j sp o só b o d p o w ie d n iem  z w y c za jem  lu b  

o b rz ę d e m , u c zu ć ty ch n ie w y raz ił.

N a z iem iac h p o lsk ic h św ięc e n ie w io sn y w y ­

ra ża s ię w  sz e re g u ro z m a ity c h o b rzę d ó w , k tó re  

ro z p o c z y n a ją s ię ju ż w c z as ie św ią t w ie lk a ­

n o c n y c h .

Z A B Ł Ą K A N Y  L O T N IK N IE M IE C K I.

Gdynia. N a te re n ie w o jsk o w y m  w  
R e d ło w ie w y ląd o w a ła a w jo n e tk a n ie ­

m iec k a ty p u  Ju n k e rs , p ilo to w a n a p rz e z  
2 3 - le tn ieg o s łu c h a cz a p ra w  w  B e rlin ie  
H e lm u ta K ij  o sk ie g o .

A w jo n e tk a le c ia ła z B e rlin a d o

R u sz k o w sk a n a ty c h m ia s t u d a ła s ię  
d o  sz p ita la , g d z ie d o w ied z ia ła s ię ż e  
m ą ż je j n ie ż y je . P o w ie d z ia n o je j, ż e  
R u sz k o w sk i z o s ta ł p o s trz e lo n y p rz e z  
s tra ż g ra n ic z n ą g d a ń sk ą w  o d le g ło śc i 

2 -c h  k im . o d  g ra n ic y , w  p o b liż u  S c h w a l-  
b e n th a l z a u p ra w ia n ie p rz e m y tu .

K ró le w c a  i w sk u te k  m g ły  z a b łą d z iła . —  
W ład z e  w o jsk o w e  p o  z a ła tw ie n iu  sw y c h  
c z y n n o śc i, o d d a ły  p ilo ta w ra z z a p a ra ­
te m  w ła d zo m  a d m in is tra c y jn y m  w  G d y ­
n i, k tó re  u d z ie liły  z e z w o le n ia  n a o p u sz ­
c z e n ie te re n u . L o tn ik  o  g o d z . 1 0 .5 0 w y ­
s ta r to w a ł w  d a lsz ą p o d ró ż .

2 1 K IL O M E T R Ó W .

Moskwa. A u to m a ty c z n y  b a lo n s tra ­
to s fe ry cz n y w  In s ty tu c ie A e ro lo g ic z -  

n y m  w  o k o lic ac h L e n in g rad u o s ią g n ą ł  
w y so k o ść 2 1 k im .

G e n e ra ło w a p . P a s ła w sk a o d z n a c z o ­
n a z o s ta ła h o n o ro w ą o d z n a k ą k o m e n -  

d a n c k ą  p . w .
X

W  p o b liż u K o n s ta n c y (R u m u n  ja )  
p ło n ą w ie lk ie p rz e s trz e n ie la só w .

X

P re z ese m  P o lsk ie A k a d e m ji U m ie ­
ję tn o śc i w y b ra n y  z o s ta ł p ro f . U n i  w . Ja -  
g ie lo ń sk ieg o d r . S ta n is ła w  W ró b le w sk i.

Z całej Polski

—  P L E S Z E W . (T ru p z a b ity n a to -  
rz e ). O n e g d a j z n a le z io n o n a to rz e k o ­
le jo w y m  l in ji P le sz e w  - O stró w  w  o d ­
le g ło śc i 1 0 0 0 m e tró w  o d  s ta c ji P le sz e w  
z m asa k ro w a n e z w ło k i n ie z n a n e j k o b ie ­
ty  z e z m iaż d ż o n ą g ło w ą i o d c ię te m i n o ­
g a m i. —

P rz y  z m a rłe j n ie  z n a le z io n o ż a d n y c h  
d o k u m e tó w , k tó re b y tu n o ż liw iły je j 
ro z p o z n a n ie .

—  B A R A N O W O . (W y ru sz y ła w  
św ia t z c y g a n e m ). P o d c za s p rz e z im o ­

w a n ia k ilk u ro d z in  c y g a ń sk ic h w  B a ra ­
n o w ie p o w . K ę p n o , z a k o c h a ła s ię w  
je d n y m  p rz y s to jn y m  c y g an ie 2 2 - le tn . ’.a  
Ja d w ig a M a tu sz a k ó w n a z B a ran o w a i 
p o s ta n o w iła o p u śc ić d o m ro d z in n y i 
p ó jść z u k o c h a n y m . G d y o n e g d a j c y g a ­
n ie  o p u śc ili B a ra n ó w  p rz y b ran a  w  s tró j  
c y g a ń sk i, ż e g n an a p rz e z ro d z in ę i w io ­
sk ę , M a tu sza k ó w n a w y je c h a ła w  św ia t  
z c y g a n e m . D o b ro d u sz n a  m a tk a d a ła je j 
n a w e t z e so b ą  sk ro m n ą  w y p ra w ę .

—  C E G IE L N IK , p o w . to ru ń sk i. —  
(P io ru n w z n ie c ił p o ż a r) . P o d c z a s p rz e ­
c h o d z ąc e j n a d w io sk ą b u rz y w io se n n e j  
u d e rz y ł p io ru n w  z a b u d o w a n ia g o sp o ­
d a rc z e  w d o w y  E m ilji le lk e . P o w sta ł p o ­
ż a r ,k tó ry  s tra w ił d o m  m ie sz k a ln y , s ta j­
n ię  i s to d ó łk ę w ra z  z  w sze lk im  m a rtw y m  
i ż y w y m  in w en ta rz e m , o ra z u rz ą d z e n ie  
m iesz k a ln e  i g a rd e ro b ę . S z k o d y o b lic z a  
s ię n a  9 .7 0 0  z ł.

Radjoprogram
C Z W A R T E K , 2 9 . I II . 1 9 3 4 r .

7 ,0 0 A u d y c ja p o ran n a . 1 2 ,0 5 M u z y k a p o ­

p u la rn a  z  p ły t 1 5 ,4 0  K o n c e rt w  w y k o n a n iu H e ­

le n y W e y b e rg o w e j. 1 6 ,4 0 O d c z y t S łu ż e b n ic a  

W o li B o ż e j" . 1 6 ,5 5 A u d y c ja re lig ijn a w  w y k o ­

n a n iu z e sp o łu „ R ed u ta " . 1 7 ,5 0 „ N o w in y ro ln i­

c z e " . 1 8 ,0 0 O d c z y t z c y k lu z a g a d n ie n ia g o sp o ­

d a rc ze . 1 8 ,2 0 T ra n sm is ja S łu c h o w isk a z W iln a  

p t. „ P a n ie , c ze m u ś m n ie o p u śc ił" ? 1 9  2 5 O d ­

c zy t a k tu a ln y . 1 9 ,4 0 K o m u n ik a t śn ie g o w y z e  

L w o w a . 1 9 ,4 3 W ia d o m o śc i sp o rto w e . 1 9 ,4 7  

D z ie n n ik w ie c z o rn y . 2 0 ,0 0 M y śli wybrane. 2 0 ,0 8  

P o g a d a n k a m u z y c zn a . 2 0 ,1 5 T ra n sm is ja k o n ­

c e r tu re lig ijn e g o . 2 2 ,4 0 O k te t S q u ire ’a —  mu­
z y k a p o w a ż n a —  d ro b n e u tw o ry (p ły ty ) .

P IĄ T E K . 3 0 I II . 1 9 3 4 r .

7 ,0 0 A u d y c ja p o ra n n a . 1 2 ,0 5 M u z y k a p o ­

w aż n a z p ły t. 1 5 ,4 0 M u z y k a in s tru m en ta ln a  

(p ły ty .) 1 6 ,1 0  U tw o ry  re lig ijn e M o n iu sz k i. 1 6 ,4 0  

P rze g lą d w y d aw n ic tw . 1 6 ,5 5 K o n ce r t w  w y k o ­

n a n iu O rk . P . R . 1 7 ,5 0 P o g a d a n k a ro ln ic za . 

1 8 ,0 0  O d c z y t p t. „ M ęk a  P a ń sk a  w  sz tu c e" . 1 8  2 0  

T ra n sk ry p c je S to k o w sk ieg o u tw o ró w B a ch a . 

1 9 ,2 0 D o k ąd je c h a ć w  św ię to ? 1 9 ,2 5 F e lje to n  

a k tu a ln y . 1 9 ,4 0 W ia d o m o śc i sp o rto w e . 1 9 ,4 3  

K o m u n ik a t śn ieg o w y z K rak o w a . 1 9 ,4 7 D z ie n ­

n ik w ie c z o rn y . 2 0 ,0 0 M y śli w y b ra n e . 2 0 ,0 2  

S ta ro p o lsk ie p ie śn i p o s tn e . 2 2  0 0 S łu ch o w isk o  

p t „ Ś w  F ra n c isz e k z A ssy ż u " . 2 2 ,4 0  F ra g m e n ty  

z m is  te r  j  u rn m u z y c zn e g o „ P a rs ifa l" n a p ły tac h .

Tajemnica Grobowca
POWIEŚĆ SENSACYJNA.
(Z F R A N C U S K IE G O )

N a z w isk o  T e rm itta Ju lju sz a  B e lg ijc z y k a , w y ­
d a ło  je j s ię  p o d ó jrz a n e m  z  te g o  p o w o d u , ż e  L a rti­
g u e s p rz e d n ie d a w n y m  c z ase m  z n a jd o w a ł s ię w  
B ru k se li .

W  k a ż d y m  ra z ie  p o le c iła  z b a d a ć , c z y  w  B ru k ­
se li rz e c z y w iśc ie ta k i p a sz p o r t z o s ta ł w y d a n y .

T y m c z a se m  p ro s iła  h ra b ieg o  Iw a n a , a b y  u c z ę ­
sz c z a ł d o  d o m ó w  g ry , w  c e lu n a p o tk a n ia L a rti-  
g n e sa , k tó ry  b y ł n a m ię tn y m  g ra c z e m .

S a m a  p rz e b ra ła  s ię z a  b e lg ijk ę  i w ra z  z a g e n ­
te m  Jo d e le tem  p rz e b ra n y m  z a  o p a s łe g o  B e lg ijc z y ­
k a , z rew id o w a li p o k ó j rz e k o m e g o  T e rm itta , k tó ­
ry  k u  ic h  w ie lk ie m u  ro z c z a ro w a n iu  o p u śc ił ju ż  h o ­
te l N id e r la n d z k i.

L e c z s tw ie rd zo n o ró w n ie ż ż e T e rm itt m ia ł  
fa łsz y w y  p a sz p o r t, g d y ż w  B ru k se li w o g ó le n ie  
b y ł z n a n y .

M a u ry c y  w y je ch a w sz y  z  P a ry ż a  ra n o , z n a la z ł  
s ię  w  V isg n e su r —  B re sn e , g d z ie  o d n a la z ł w d o w ę  
K lau d y n ę  C h a rv a is , tę , k tó re j A rm a n d  D h a rv ille  
p o w ie rzy ł m a łą S y m o n ę n a  w y c h o w a n ie .

W z ią w szy  ją  n a  sp y tk i d o w ied z ia ł s ię , ż e  S y -  
m o n a  d a w n a  je j w y c h o w a n k a  ju ż  o d d a w n a  z n a j­
d u je  s ię  w  P a ry ż u , a  je j o b e c n y  a d re s je s t u  p a n a  
L u d w ik a B re sso le sa u lic a  Y e rn e n ille  n r . 2 5 .

P o w ia d a ła ta k ż e , ż e m a c ó rk ę Jo a s ię , k tó ra  
o b e c n ie w  P a ry ż u  je s t z n a n a  p o d  im ie n ie m  p ię k ­
n e j O k ta w ji, a le  o n a  n ie c h c e o  m a tc e  n ic  s ły sz e ć .

M a u ry c y  d o w ie d z ia ł s ię c o  e h  c ia ł —  o d n a la z ł  
ś lad  sp a d k o b ie rc z y n i A rm a n d a D h a rv ile .

B a rd z o  z s ie b ie  z a d o w o lo n y  u d a ł s ię w  d ro g ę  
p o w ro tn ą d o P a ry ż a .

♦ V-

A -
A im e Jo u b e r t n ie p ró ż n o w a ła ta k ż e ., P rz e z  

d w ó c h z ło d z ie i G a b o u le ta i ( o rn a u d o w ie d z ia ła  

s ię , ż e z a m o rd o w a n y m ę ż c z y z n a  n a z y w a ł s ię G u ­
s taw  P e r ie r i s ie d z ia ł z n im i w e w ię z ie n iu , w ra z  
z k ilk u c z ło n k a m i sw e j b a n d y . N a z w isk a ic h  
b rz m ia ły : M ic h a ł B re m o n t. V e rd ie r . C h a u v in  
i L a rtig u e s .

. Z a ta k d o b re w ia d o m o śc i, u w o ln io n o o b y ­
d w ó c h z ło d z ie ja szk ó w  p o d  w a ru n k ie m , ż e d o p o ­
m a g a ć b ę d ą p o lic ji w  p o sz u k iw a n ia c h .

O b a j z g o d z ili s ię n a  to  z e sz c z e rą ra d o śc ią .  
Z a ra z n a  d ru g i d z ie ń  p o  p o w ro c ie  M a u ry c y u d a ł  
s ię n a u lic ę tŚ u re sn es , g d z ie o c z e k iw a li g o  z n ie ­
c ie rp liw o śc ią o b a j w ta je m n icz e n i. V e rd ie r te g o  
d n ia  b y ł p rz e b ran y  z a  s ta re g o  m iesz c za n in a .

—  N o i c ó ż , m a sz p rz y ja c ie lu  —  z a w o ła ł —  
ja k  s ię  p o w io d ła p o d ró ż ?

—  N ie  m a m  c o  n a rz e k a ć , b o  z a  je d n y m , s trz a ­
łe m  u b iłe m  o d ra z u  d w ie . S z u k a ją c  S y m o n y , z n a ­
la z łe m  B re sso ló w .

—  N o , ja k ta k  d o b rz e id z ie , —  d o ść b ę d z ie  
p ię k n ą  O k ta w ję  w y p y tać , a  d o w ie m y  s ię d o k ła d ­
n ie  o  m ie jsc u  z a m ie sz k a n ia  S y m o n y . T rz e b a  p rę d ­
k o  te ra z  z te rn  w sz y s tk ie m  sk o ń c z y ć .

P o ż e g n a li s ię i M a u ry c y  u d a ł s ię d o  O k ta w ji.
—  C z y  p a n i je s t  w  d o m u ?  —  z a p y ta ł o d ź w ie r ­

n e g o .

—  O w sz e m  je s t, a le  n ie  p rz y jm u je .
—  P o z o s ta w ia m  w a m  m ó j b ile t w izy to w y . O d ­

d a jc ie  p a n i, ja k  b ę d z ie m o ż n a .
—  D o b rz e .

M u sia ł iś ć  d o  d o m u , a le  z a s ta ł b ile c ik  o d  O k ­
ta w ji, k tó ra  z a m a w ia ła g o  n a  m a sk a ra d ę  w  O p e ­
rz e . Ja k o  z n a k  m ia ła  m ieć  d o m in o  ró ż o w e z b ia łą  
w stę g ą n a ra m ie n iu .

N a tu ra ln ie M a u ry c y w  so b o tę z ja w ił s ię n a  
m a sk a ra d z ie w ra z z L a rtig u e se m  i V e rd ie re m .  
U b ra n i b y li w  je d n a k o w e  c z a rn e  d o m in a  z  w stą ż ­
k a m i p rz y  ra m ie n iu . T łu m  p rz e p e łn ia ł sc h o d y  
i sa le . W  je d n e j z  f ra m u g  s ta ła  k o b ie ta  w  c z a rn em  
d o m in ie  z  c z e rw o n ą  w stę g ą  u  ra m ie n ia  —  to w a rz y ­
sz y ło  je j d w ó c h  m ę ż c z y z n . N a  w id o k  p o s tac i M a u ­
ry c e g o , z a m a sk o w a n a k o b ie ta z a d rża ła .

—  W y d a je m i s ię , ż e te n c z ło w ie k  z u p e łn ie  
p o d o b n y  d o  M a u ry c e g o  —  sz e p n ę ła  d o  s ieb ie . C z y  
to  n ie o n ?

B y ła  to  p a n i R o s ie r w ra z  z n o w y m i a g e n ta m i  
C o rn u  i G a lo u b e te m .

M a u ry c y  c h w ilę ty lk o  ro z m a w ia ł z O k ta iw ją , 
k tó ra  p o w ie d z ia ła  m u  ró ż n e  sz c z e g ó ły z  ż y c ia  S y ­
m o n y i B re sso ló w , u k tó ry c h p rz e z ja k iś c z a s  
b y ła  p a n n ą  d o  to w arz y s tw a .

—  P a n i B re sso le s lu b i s ię b a w ić i n a p e w n o  
d z is ia j s ię  tu  z n a jd u je . Z a w sz e m a  k o s tju m  je d n a ­
k i: n ie b ie sk ie  d o m in o  a tła so w e , trz y  w stą ż k i z  b o ­
k u  i b ia łą  a tła so w ą m a sk ą z n ie b ie sk ą k o ro n k ą . 
Z a p o z n a ć  s ię  z  n ią  je s t b a rd z o  ła tw o . T e ra z  c ię  p o ­
ż e g n a m , g d y ż m a m  s ię sp o tk a ć z h ra b ią i g n ie ­
w a łb y  s ię , ż e  m n ie  n ie  z a s ta n ie  w  sw e j lo ż y .

M ło d z ie n ie c p o sz e d ł d o  g a rd e ro b y  i w z ią ł d o ­
m in o  k o lo ru  p e r ło w e g o . S p o tk a w sz y  s ię z sw y m i  
to w a rz y sz am i.

—  N o i c ó ż ?
—  M ó w iłe m  z O k ta w ją . O trz y m a łe m  d o k ła d ­

n e w ia d o m o śc i o  B re sso la c h . P ra w d o p o d o b n ie z a ­
p o z n a m  s ię tu ta j z p a n ią  B re sso le s .

—  D la c ze g o  z m ie n iłe ś k o s tju m ?
—  A b y z m y lić k o b ie tę w  c z a rn e m  d o m in ie  

z  c z e rw o n ą  w stę g ą  i w  m a sc e  z  c z e rw o n ą  k o ro n k ą ,  
ja  je j n ie z n a m , a o n a  m n ie m u s i z n a ć .

—  T o  p e w n o ta . c o n a s śc ig a b ły szc z ą c e m i 
o c z y m a . T rz e b a b y z n ią p o m ó w ić —  rz e k ł L a r ­
t ig u e s .

—  Ja to  b io rę n a s ie b ie —  rz e k ł V e rd ie r —  
c h ę tn ie  p o ro m a n su ję .

. Z m ien ili w stą ż k i n a  je d n o k o lo ro w e  i ro z e sz li 
s ię k a ż d y  w  sw o ją s tro n ę . M a u ry c y  sz u k a ł W a ­
le n ty n y  i w re sz c ie  z n a la z ł ją  s to jąc ą  w  g ro m a d c e  
m ło d y c h lu d z i z le k k a p o d c h m ie lo n y c h , ’k tó rz y  
tra k to w a li ją  n ie co  z a  sw o b o d n ie . O d e p c h n ą ł k il­
k u n a p a s tn ik ó w  i s ta n ą ł p rz y n ie b ie sk ie m  d o ­
m in ie .

—  Ja je s tem  to w arz y sze m  te j p a n i —  ra d z ę  
w a m  iś ć  sp a ć , p a n o w ie !

—  C h o d ź m y  —  d o d a ł, z w ra ca ją c s ię d o W a ­
le n ty n y .

(C ią g  d a lsz y  n a s tąp i) .
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D o obchodu uroczystego pam iątk i  
Z m artw ychw stania przygo tow yw ano się  

zaw sze n iezw ykle starann ie i d ługo , —  
P ierw szym  etapem  tego przygo tow ania  
jest W ielk i P ost, trw ający daw niej dn i 
siedem dziesią t, obecn ie czterdzieści, dru ­
g im  —  W ielki T ydzień . O kres p ierw szy  
jest pośw ięcony w ejrzen iu w sieb ie,  
poznan ia natu ry i przyczyny sw ych  
grzechów , by przez um artw ien ie cia ła  
odnow ić sw e życie i w raz z C hrystusem  
zm artw ychw stać duchow o. U łatw ia to  
specja lna litu rg ja i odpow iedn ie w  n iej 
nauk i. O ngiś w  czasie W ielk iego P ostu , 
b io rąc przykład z C hrystusa P ana do  
pow ściąg liw ości w ew nętrznej i um ar­
tw ień do łączono ścisłą w strzęm ięźliw ość  
od pokarm ów , z czasem  jednak K ośció ł,  
b io rąc pod uw agę trudności życiow e, 
przep isy  te znaczn ie złagodził, pozosta ­
w iając w  m ocy obow iązek pow strzym y  

w ania się od zabaw  i radości.
N iedziela palm ow a rozpoczyna jedno ­

cześn ie okres zw any W ielk im  lub Ś w ię-

N a pam iątkę ustanow ien ia S akram entu Ś w ięte j E ucharystji.

tym  T ygodn iem . W  dn iu tym  w czasie  
M szy św . odczytu je się op is m ęk i 

śm ierci P . Jezusa w edług ew angelji św . 
M ateusza. P odobny op is M ęki P ańsk iej 
w edług innych ew angelji odczy tu je się  
następn ie w inne dn i W ielk iego T ygo ­

dn ia . —

C ały  W ielk i T ydzień pośw ięcony jest 
rozpam iętyw aniu M ęki P ańsk iej i w iel­
k ich a św iętych ta jem nic. P rzez d łuż ­
szy czas w iern i w ciągu tego tygodn ia

Iii naft jamlatia powiilu wtieskiep?
Co na ten temat mówi prezes Kupców Korporacji 

p. Jezierski
P ragnąc w szechstronn ie w ysondow ać  

op in ję naszego m iasta na tem at ob iega­
jących w  pow iecie pog łosk i o rozparce ­
low an iu pow iatu w ąbrzesk iego pom ię- 
dzi pow iaty to ruński chełm ińsk i, gru ­
dziądzk i i brodnick i, udaliśm y się do  
prezesa kupców w ąbrzesk ich , znanego  
na tu te jszym  gruncie i oko licy  obyw ate­
la , p . Jezierskiego, k tó ry podzielił się z  
nam i następu jącem i uw agam i;

—  U w ażam , —  odpow iada na zada ­
ne py tanie p . Jeziersk i, że do parcela ­
cji pow iatu do jść n ie m oże, a to z w ic ­
iu w zględów  i to w zględów bardzo po ­
w ażnych , k tó re w strzym ają czynn ik i 
m iarodajne od dokonan ia tak iej opera ­
cji, k tó rej katastro falne  sku tk i n ie dały ­
by d ługo na siebie czekać. P rzedew - 
szy tk iem  w yłan ia się kw est  ja , k toby  
przejął ogrom ne zobow iązan ia , jak ie  
m a pow iat i m iasto w obec sw oich w ie ­
rzycie li. N ie sądzę, ażeby cztery pow ia­
ty , k tó reby się m iały podzielić pow ia ­
tem  w ąbrzesk im , zechciały obciążyć się

Wielki Tydzień
stosow ali obostrzony post ścisły po ­
przestając na ch leb ie , so li i w odzie , 
w strzym ując się nad to w dw a dn i 
ostatn ie całkow icie od przy jm ow ania  
pokarm ów . A ż do X V  w . na czas W iel­
k iego T ygodn ia przeryw ano w szelk ie  

ępraw y pub liczne i prace, by każdy  
m iał czas brać udział w ćw iczen iach i 
nabożeństw ach koście lnych . P ap ież św . 
L eon w  V w . w prow adził zw yczaj od ­
m aw ian ia w ciągu W ielk iego T ygodn ia  
M ęki P ańsk iej co pozostaw iło ślad w e  
w szystk ich nabożeństw ach tych dn i, 

zw łaszcza w  t. zw . ciem nych ju trzn iach , 
odpraw ianym  w W ielką Ś rodę, W ielk i 

C zw artek  i W ielk i P iątek .
N ajw ięcej uroczystości przypada na  

W ielki C zw artek , w  k tó rym  K ośció ł ob ­
chodzi pam iątkę O statn iej W ieczerzy , 

ustanow ien ia E ucharystji i początku  
w łaściw ej M ęki P ańskiej. W  p ierw szych  
w iekach w  dn iu tym  nad to odpraw iano  
jeneralną poku tę i rozgrzeszano poku t­
n ików , d la k tó rych odpraw iano specja l­

ną M szę św . Z w yczaj ten przetrw ał 
częściow o do naszych czasów  w fo rm ie  
spow iedzi d la w ięźn iów . W spom nien ie 

radosnego m om entu ustanow ien ia św . 
E ucharystji K ośció ł w dn iu tym pod ­
kreśla użyciem b iałych szat litu rg icz ­

nych podczas M szy św . i śp iew em  po ­

m ijanego w czasie W ielk iego P ostu  

hym nu „G loria in excelsis” . P o M szy  

św . w raca jednak do św iątyń żałoba. 

W  kościo łach katedralnych nad to b i­
skupi w W ielk i C zw artek dokonu ją  

d ługam i. A W ąbrzeźno po dokonan iu  
tak iej operacji n ie by łoby zdo lne n ie  
ty lko do sp łacen ia sw ych d ługów , ale  

w ogóle u trzym ania sam orządu stałoby  
pod znak iem  zapy tan ia .

—  N a czem  pan prezes op iera to  
sw oje przekonan ie?

—  B ardzo prosto . N iew ielka liczba  
dobrych podatn ików , jaka w W ąbrzeź ­
n ie pozosta ła , skurczy łaby się do m ini­
m um , boć obro ty w  hand lu , przem yśle , 

rzem iośle znaczn ieby zm alały . D la oko ­
licznych gospodarzy W ąbrzeźno n ie  
przedstaw iałoby żadnego ośrodka, w  
k tó rem  obok sw oich sp raw  urzędow ych  
w  starostw ie , zała tw iało  się za jedną  
drogą i zakupy . C ała w ieś zaczęłaby  
ciążyć ku T orun iow i. B rodn icy G rudzią ­
dzu lub C hełm nu . Z W ąbrzeźna stała ­
by  się ty lko w ioska, k tó raby pow oli za ­
częła gospodarczo staczać się ku prze­

paści.
Ja sądzę, że jednak do tego w szyst­

k iego n ie do jdzie , że w ładze nasze zor-

um yw ania nóg dw unastu ubog im , w  
czasie k tó rej w an tyfonach przypom ina  

się słow a C hrystusa: „P rzykazan ie  now e  
daję w am , abyście się w spóln ie m iło ­
w ali, jakom  ja w as um iłow ał” .

W  W ielk i P iątek , k tó rego nabożeń ­
stw a pow stały z nocnych w ig ilij p ierw ­
szych chrześcijan , n iem a w  czasie M szy  
św . konsekracji i kap łan celebru jący  
dn ia tego nabożeństw o spożyw a część  
H ostji konsekrow aną dn ia poprzedn iego ,  
resztę zaś um ieszcza w m onstrancji, 
k tó rą okry tą b iałym  w elonem przenosi 
do G robu . O dtąd rozpoczyna się na ­

bożeństw o adoracy jne N . S akram entu  
zw ane G robam i, W  p ierw szych w iekach  
n ie by ło w K ościele żadnej litu rg ji w  
W ielką S obotę w celu podkreślen ia  
sm utku z pow odu spoczyw ania w gro ­
b ie ciała Z baw icie la . N ad w ieczorem  
natom iast przystępow ano do osta tecz ­

nego przygo tow ania katech izm ów i 
udzielan ia im  C hrztu św . oraz B ierzm o ­
w ania , ćo trw ało zazw yczaj całą noc.

pośw ięcen ia O lejów  św . oraz cerem onji 
D ziś, pon iew aż C hrzest św . udzielany  
jest dzieciom w  każdym  czasie , śladem  
w ielkosobo tn iego chrztu katechum enów  
jest św ięcen ie w ody , przen iesione, 
podobn ie jak św ięcenie ogn ia i paschału  
oraz p ierw szej M szy św . katechum enów  
na W ielką S obotę przedpołudn iem .

O dpraw iana w  n iek tó rych  kościo łach  
w ieczorem  w  W ielką S obotę rezurekcja  
należy już do nabożeństw w ielkanoc­

nych , d latego  też częstokroć  odpraw iana 
jest już w  n iedzie lę zrana.

jen tu ją się , że n ie m ożna z tak lekkiem  
sercem  skazyw ać W ąbrzeźno na zag ła ­
dę. Jako prezes kupców by łem u p . 
S tarosty  w  delegacji i o trzym ałem  uspo ­
kajającą w iadom ość, że są to ty lko po ­
g łosk i.

—  A  czy n ie uw aża pan P rezes, że  
n ieraz w  pog łoskach byw a część praw ­
dy? —

—  O w szem , zdaję sob ie z tego sp ra  
w ę i uw ażam , że te j kw estji n ie należy  
tak sob ie bagatelizow ać. P rzyk ład B yd ­
goszczy pow in ien być d la nas odstrasza ­
jący , gdzie w idzim y, jak to z dm a na  
dzień ogo łaca się ją ze w szystk iego , W  
in teresie naszego życia gospodarczego  
pow inno leżeć, ażeby każde m iasto za ­
trzym ało przy  sob ie te urządzen ia, jak ie  
posiada. O debran ie B ydgoszczy szeregu  
p laców ek przem ysłow ych fa ta ln ie odb i­
ja się na całokształc ie życia gospodar­
czego n ie ty lko tego m iasta, ale i 
całego państw a. N ie trzeba zapom inać, 
że w  P olsce przem ysł jest słabo posta ­
w iony , a jeśli się ogo łaca tak ie m iasta  
przem ysłow e, jak B ydgoszcz, G ru ­
dziądz, to w tedy przyczyniam y się do  
ru jnow ania tego przem ysłu . M ojem  zda ­
n iem  D yrekcja K olejow a pow inna by ła  
zostać w B ydgoszczy , bo obyw atelstw o  

to ruńsk ie , jak np . kup iectw o i tak n ic  
z tego n ie m a, bo pracow nicy ko lejo ­
w i m ieszkają przew ażn ie w oko licy .

N aw racając do W ąbrzeźna, jeszcze  
raz zaznaczam , że trzeba działać , i n ie  
daw ać się usyp iać tern że to ty lko po ­
g łoska. P ogłoska m oże się stać fak tem , 
a w tedy będzie już zapóźno  na w szelką  

akcję .

—  W ięc pan P rezes n ie jest zupeł­
nym  op tym istą co do przyszłych lo sów  

pow iatu w ąbrzesk iego?

—  N ie jestem  an i op tym istą , an i pe ­
sym istą w tym w ypadku . D ośw iadcze ­
n ie m nie nauczy ło , że kto cicho siedzi, 
kto milczy, ten na wszystko się zgadza. 
K ażda sp raw a, o ile m a za sobą dobre  

argum enty jest do w ygran ia . W eźm y  
choćby przykład  z D ębow ej  łąk i. C hcia­
no ją gw ałtem  od naszego  pow iatu  od łą ­
czyć,. jednak tam tejsi gospodarze ty le  
chodzili ko ło sw ej sp raw y, tak g łośno  
w szędzie pukali, że pozostaw iono ich w  
spoko ju . A  gdyby n ie by li się w zięli do  

dzieła , k to w ie, jakby sp raw a ich w y ­
g lądała . P ow iat w ąbrzesk i n ie ty lko n ie  
pow inien być rozparcelow any, ale prze ­
ciw nie, pow in ien być pow iększony przez  
przy łączen ie D obrzyn ia , ażeby w zm oc ­
n ić naszą sam ow ystarczalność . R ozpar­
celow aniu pow iatu w ąbrzesk iego sp rze­
ciw iłbym  się także ze w zględów po li­
tycznych . M am y w pow iecie dość zna ­
czny jeszcze procen t N iem ców . O debra r 
n ie nam starostw a osłab iłoby prestiż  
państw ow y w naszym pow iecie , k tó ry  
w tak szybk im  stosunkow o czasie się  
spo lszczy ł. P ow inn iśm y dążyć, ażeby si­
ły nasze w zm ocnić , a n ie osłab iać . P o- 
zatem  przeprow adzen ie tego pro jektu o  
k tó rym  m ow a, by łoby ogrom nym  ciosem  
n ie ty lko d la m iasta , ale d la oko licz ­
nych gospodarzy , k tó rzy d la zała tw ie­
n ia sw ych sp raw urzędow ych w staro ­
stw ie m usieliby jeździć po k ilkadziesiąt  
k ilom etrów , czy to do T orun ia , G rudzią­
dza, C hełm na, czy B rodn icy . P ow stała ­
by stąd w ielka stra ta czasu , no i kosz ­
ta p ien iężne znaczne, boć gospodarz  
m usiałby jeździć ko leją do od leg łego  
cen trum adm in istracy jnego . A ro ln ik  
przecież n ie m a dzić nazby t p ien iędzy , 
o tern w ie każdy k to się przypatrzy ł i 
w czuł w ich życie , k tó rego stopa jest 

tak n iska.

Z tych w szystk ich w zględów , a jest 
ich jeszcze znaczn ie w ięcej, a k tó re  
trudno w jednym w yw iadzie po trącić ,  

sądzę —  kończy nasz rozm ów ca —  że  
pro jek t rozparcelow an ia W ąbrzeźna, o  
ile istn ie je czy istn iał będzie zan ie ­

chany .

Z różnych stron
—  C H E Ł M N O . (P ożar). W  zabudo- 

w aniach ro ln ika H essa w  K okocku, w y ­
buch ł pożar, k tó ry zn iszczy ł dw ie sto ­
do ły ze zbożem i m aszynam i w artości 
oko ło 20 .000 zł. D ochodzen ia usta liły ,  
iż og ień spow odow ał 6-le tn i R udolf R o- 
m ay, przez podpalen ie słom y.

—  Ś W IE C IE . (K olon ja d la w ięźn iów ), 
W  osta tn im  czasie przekształcono resz-  
tów kę L uszków ko na ko lon ję ro lną d la  

w ięźn iów  karnych , adm in istrow aną  przez  
dom  karny w  K oronow ie. Jest to p ier­
w sza tego rodzaju ko lon ja na P om orzu .

—  G D Y N IA . (N apad). W  pob lisk im  
lesie napadn ięto 27-letn ią A nnę B loch . 
B andyci ciężko pob iw szy kob ietę, zra ­
bow ali je j to rebkę z zaw artością oko ło  
80 zł. i paczkę z żyw nością . N atychm ia ­
stow y pościg n ie odn iósł rezu lta tu .

—  T A R N Ó W . (B andyci grasu ją). —  
M iasto nasze by ło w idow nią bandyck ie ­
go napadu w śródm ieściu . N ieznan i  
sp raw cy w  liczb ie dw óch , ubezw ładnęli 
o tw ierającą drzw i do m ieszkania dr. 
B lum enfelda —  służącą, uderzając ją  
m łotk iem po g łow ie, tak , że straciła  

przy tom ność, poczem zrabow ali 1 .000  
zł. i cenne drob iazg i. P olicja w szczęła  
energ iczne dochodzen ia .

—  W IL N O . (M łodociany bratobó jca). 
8-le tn i Jan S zew czyn w D ziedzinku w  
W ilerisk iem  w yjął z kom ody rew olw er  
i począł się n im  baw ić. W  pew nej chw ili 
pad ł strzał i ku la ugodziła dw uletn iego  
brata ch łopca. D ziecko um arło .
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Uroczystości ku czci Marszałka
p . R a u c h u t , n a u c z y c ie l tu t . s z k o ły P o  p rz e m ó -c h a ra k te r m ia ło  to  n a b o ż e ń s tw o  p rz e z to , iz  

w ie n iu o d e b ra ł p p o r , r e z . Z ió łk o w s k i p rz y rz e - k s . p ró b , L ic z n e rs k i p rz y ją ł d z ie c i z P lu s k o -  

c z e n ie o d c z ło n k ó w  Z w ią z k u S trz e le c k ie g o , w ę s d o  K o m u n ji W ie lk a n o c n e j . P o  n a b o ż e ń -

—  G O L U B . P rz e b ie g u ro c z y s to ś c i im ie n in  

M a rs z a łk a J ó z e fa P iłs u d s k ie g o , d z ię k i s ta ra ­

n io m  k o m ite tu , w  s k ła d  k tó re g o  w e s z li w s z y s c y  

p re z e s i p o s z c z e g ó ln y c h to w a rz y s tw  n a c z e le  

z p rz e w o d n ic z ą c y m k o m ite tu p a n e m b u rm i­

s tr z e m  N o w a k o w s k im  w y p a d ł w  G o lu b iu im ­

p o n u ją c o . —

P u n k tu a ln ie  o  g o d z . 1 0  r a n o  p o  u fo rm o w a n iu  

s ię p o c h o d u  p rz e d  D o m e m  M ie js k im  p rz y  p rz e ­

p ię k n e j s ło n e c z n e j p o g o d z ie p rz e c ią g n ą ł d łu ­

g i k o ro w ó d  to w a rz y s tw  z e  s z ta n d a ra m i, p o p rz e ­

d z a n y  o rk ie s tr ą  Z w . S trz e le c k ie g o  z a  k tó rą  k ro ­

c z y li p rz e d s ta w ic ie le w ła d z i u rz ę d ó w : B u r ­

m is trz  L . N o w a k o w s k i , n a c z . S ą d u  p . K a n te c k i,  

n a d le ś n ic z y  in ż , T o m a s e k , k ie ro w n ik  s z k o ły p . 

W o lff , p . p . c z ło n k o w ie  Z a rz ą d u  M ia s ta  i R a d y  

M ie js k ie j, d a le j k ro c z y ły z e s w y m i p rz e ło ż o ­

n y m i i to : K . P . W . z p . n a c z e ln ik ie m  P is z c z ­

k ie m , u rz ę d n ic y  P o c z ty , S ą d u , Z a rz ą d u  M ia s ta ,  

N a u c z y c ie ls tw o , o ra z b ra c tw a i z w ią z k i: B ra ­

c tw o  K u rk o w e  z  p re z e s e m  p . K e m p iń s k im , S tra ż  

P o ż a rn a z n a c z e ln ik ie m  p . G o lu s e m  A ., L o w . 

C z e rw o n e g o K rz y ż a , H a rc e rz e , B B W R . m ia s to  

G o lu b . W  k a rn y m  s z y k u je d n o lic ie u m u n d u ro ­

w a n i k ro c z y li S trz e lc y  z k o m e n d a n te m  p . W in .  

k le re m . W  p o c h o d z ie b ra ły u d z ia ł z e s w y m i 

to w a rz y s tw a m i i z w ią z k a m i g m in y : H a m e r , L ip ­

n ic a , L is e w o , O ls z ó w k a , O s tro w ite  i t . d .

P o w y s łu c h a n iu u ro c z y s te g o n a b o ż e ń s tw a  

p o d c z a s k tó re g o  w y g ło s i ł k a z a n ie  K s . P ro b o s z c z  

K o w n a c k i , u fo rm o w a n y p o c h ó d u d a ł s ię n a  

R y n e k  g d z ie w  p ię k n y c h  s ło w a c h p rz e m ó w ił p .  

in ż . T o m a s e k , d a le j n a s tą p iło z a p rz y s ię ż e n ie  

s trz e lc ó w  i w rę c z e n ie o d z n a k s trz e le c k ic h . P o ­

c h ó d  w  d e f ila d z ie  p rz e s z e d ł R y n k ie m , g d z ie o -  

d e b ra l i ją  p rz e d s ta w ic ie le  w ła d z , p o c z e m  u d a n o  

s ię d o S a li M ie js k ie j n a u ro c z y s tą a k a d e m ję , 

k tó ra t rw a ła b lis k o d w ie g o d z in y .

A k a d e m ję  z a g a ił s ło w e m  w s tę p n e m  p a n  b u r ­

m is trz  N o w a k o w s k i w z n o s z ą c n a  c z e ś ć M a rsz a ł­

k a  o k rz y k . O rk ie s tra o d e g ra ła h y m n P ie rw s z e j 

B ry g a d y . D a le j n a s tą p iły  p o p is y  d z ia tw y  s z k o l­

n e j , ś p ie w y , d e k la m a c je , o b ra z s c e n ic z n y p . t . 

„ L is to n o s z " o ra z w y k ła d u  p . S ę d z ie g o ,

P o o d e g ra n iu k ilk u  p ie ś n i i P ie rw s z e j B ry ­

g a d y  p rz e z o rk ie s trę , a k a d e m ję z a k o ń c z o n o .

W  d a ls z y m  c ią g u  u ro c z y s to ś c i n a s tą p i ło z a -  

p ro w ia n to w a n ie d ru ż y n s trz e le c k ic h i s tra ż a c ­

k ic h  c z e m  g o r l iw ie s ię z a ją ł p . M ie c z y s ła w  G u -  

m iń s k i z p o m o c ą n a u c z y c ie le k p p . R o s iń s k ie j  

i M is ia k ie w ic z ó w n e j.

P rz e m iły  w id o k  s p ra w ił w s p ó ln y o b ia d ż o ł­

n ie rs k i w  k tó ry m  w z ię l i u d z ia ł p rz e d s ta w ic ie le  

w ła d z i u rz ę d ó w ,

Z  c a łe m  u z n a n ie m  n a le ż y p o d k re ś lić o f ia r ­

n o ś ć p a n ó w  m is trz ó w  p ie k a rs k ic h  i r z e ż n ic k ic h ,  

k tó rz y  k w e s tu ją c y c h  n a  r z e c z z a p ro w ia n to w a n ia  

d ru ż y n  s trz e le c k ic h i s tr a ż a c k ic h , p a n ó w : b u r ­

m is trz a , k ie ro w n ik a s z k o ły  i p re z e s a Z w , S trz e ­

le c k ie g o d o p ra w d y h o jn ie o b d a rz y li p ro w ia n ­

ta m i. W z a m ia n  z a c o  ś lę im  p o d z ię k o w a n ie .

S z a n o w n e m u k o m ite to w i a s p e c ja ln ie je j 

te c h n ic z n e m u k ie ro w n ik o w i k u  u w a d z e : n a le ż a ­

ło  b y  w  p rz y s z ło ś c i z w ró c ić w ię k s z ą  u w a g ę  a b y  

p rz y  o d b ie ra n iu  d e f i la d y  n ie  w k rę c a li s ię o s o b ­

n ic y k tó rz y  r z e c z y w iś c ie  a m  u rz ę d e m  a n i w ła ­

d z ą  n ie p rz e d s ta w ia ją ż a d n e j w a rto ś c i, g d y ż w  

c a ło ś c i je s t to b a rd z o  r a ż ą c e .
Obserwator.

I

—  P O R A N E K  W  S Z K O L E . W  d n iu  1 9  m a r ­

c a S z k o ła  P o w s z e c h n a  w  G o lu b iu  u rz ą d z iła d la  

d z ia tw y s z k o ln e j P o ra n e k z o k a z ji im ie n in  

M a rs z a łk a , k tó ry w y p a d ł b a rd z o ła d n ie z a c o  

n a u c z y c ie ls tw u G o lu b ia n a le ż y s ię z a ic h p ta -  

c ę u z n a n ie .

—  K R Ó L E W S K A  N O W A  W IE Ś . Z o k a z ji 

im ie n in M a rs z a łk a J ó z e fa P iłs u d s k ie g o o d b y ł  

s ię u  n a s u ro c z y s ty  o b c h ó d k u  c z c i W ie lk ie g o  

W o d z a N a ro d u . W  d n iu  1 8 m a rc a p o  n a b o ż e ń ­

s tw ie w  tu te js z y m  k o ś c ie le p a ra f ja ln y m , w  s a li  

u p a n i G rz e s z e w s k ie j z g ro m a d z iło s ię o k o ło  

1 5 0 o s ó b n a a k a d e m ji . N a a k a d e m ję z ło ż y ły  

s ię : d e k la m a c je i ś p ie w y d z ie c i o ra z p rz e m ó ­

w ie n ie o k o lic z n o ś c io w e k ie ro w n ik a s z k o ły p .  

S z w a jk o w s k ie g o . P o n a d to d z ie c i o d e g ra ły  

s z tu c z k ę te a tr a ln ą p . t . „ P o d a rk i im ie n in o w e .

Z e s z c z e g ó ln ą r a d o ś c ią p u b lic z n o ś ć p rz y ­

ję ła  w ie rs z y k  s z e ś c io le tn ie g o  c h ło p c z y k a , A d a m ­

s k ie g o , k tó ry  D z ia d z io w i J ó z e fo w i s k ła d a ł s e r ­

d e c z n e  ż y c z e n ia . W  d n iu  1 9  m a rc a  d z ie c i z  w s z y ­

s tk ic h s z k ó ł tu te js z e j p a ra f ji p rz y b y ły n a  

M s z ę ś w . P o je j z a k o ń c z e n iu o d ś p ie w a n o  

w s p ó ln ie „ B o ż e c o ś P o ls k ę " , W ie c z o re m  te g o  

d n ia m ie js c o w y Z w ią z e k P o w s ta ń c ó w  i W o ja ­

k ó w  ro z p a lił o lb rz y m ie o g n is k o , p rz y k tó re m  

ś p ie w a n o  p ie ś n i p a tr jo ty c z n e ,
i

OSIECZEK.

W  b ie ż ą c y m  ro k u d z ie ń 1 9 -g o m a r ­

c a w  n a s z e j w io s c e b y ł im p o n u ją c ą m a n i-

w powiecie wąbrzeskim
f e s ta c ją u c z u ć w d z ię c z n o ś c i d la W o d z a N a -

ro d u i N a c z e ln e g o  Z w ie rz c h n ik a S ił Z b ro j ­

n y c h  M a rs z a łk a  J . P iłs u d s k ie g o  iż p rz e z  s w ą  

p o lity k ę  p rz e z o rn ą  i n a w sk ro ś p o k o jo w y  o d ­

d a li ł w id m o  w o jn y  g ro ż ą c e j u s ta w ic z n ie te j  

c z ę ś c i P o ls k i i p rz e z  to  u m o ż liw ił m ie js c o w e ­

m u  s p o łe c z e ń s tw u  o d d a n ie  s ię  s p o k o jn e j p ra ­

c y n a d p o m n a ż a n ie m  b o g a c tw  n a s z e j N a j ­

d ro ż s z e j R z e c z y p o s p o li te j .

W  m y ś l u ło ż o n e g o p rz e z k o m ite t p ro ­

g ra m u  w  n ie d z ie lę 1 8  m a rc a  o  g o d z . 1 9  p rz y  

ś w ie t le  p o c h o d n i p o d  ta k t ś w ie tn e j o rk ie s try  

p o d b a tu tą p . M a k o w s k ie g o o d b y ł s ię c a p ­

s trz y k m ie js c o w e j P la c ó w k i P o w s t . i W o j.  

R a n o d n ia 1 9 m a rc a o g o d z . 8 ,5 0 p rz y b y ły  

d o k o ś c io ła z a p ro s z o n e p rz e z K o m ite t o r ­

g a n iz a c je o ra z d z ia tw a s z k ó ł O s ie c z k a  i P i ­

w n ic  z  n a u c z y c ie ls tw e m  n a  c z e le . P o  u ro c z y ­

s te j M s z y  ś w . k s . p ró b . J ó z e f B o rz y s z k o w s k i  

z a in to n o w a ł p ie ś ń „ B o ż e c o ś P o ls k ę  , k tó rą  

z g ro m a d z e n i p a ra f ja n ie w  p o d n io s ły m  n a ­

s tro ju o d ś p ie w a li . P o w y jś c iu z k o ś c io ła  

u tw io rz y ł s ię p o c h ó d i n a c z e le o rk ie s try  

u d a n o  s ię n a s a lę o b e rż y p . J a ra n o w s k ie g o ,  

g d z ie o d b y ła s ię u ro c z y s ta a k a d e m ja , k tó ­

r e j p ro g ra m o p ra c o w a li i p rz y g o to w a li  

w s p ó ln ie  z d z ia tw ą  k ie ro w n ic y  s z k ó ł O s ie c z ­

k a i P iw n ic . Z e b ra n a  p u b lic z n o ś ć r z ę s is te m i  

o k la s k a m i a k c e n to w a ła  s w o je  ż y w e z a d o w o ­

le n ie z d o s k o n a le w y p o w ie d z ia n y c h d e k la -  

m a c y j n a c z e ś ć „ N a s z e g o K o c h a n e g o  D z ia d ­

k a "  p rz e z  w y c h o w a n k ó w  o b u  s z k ó ł . A  i s ta ­

r a n n ie p rz y g o to w a n e p ie ś n i o k o lic z n o ś c io w e  

m . in . „ W ią z a n k a  L e g jo n o w a " , z d o b y ły  s w o ­

je  n a le ż y te u z n a n ie .

P rz e m ó w ie n ie o ż y c iu i h is to ry c z n y c h  

c z y n a c h  M a rs z . J . P iłs u d s k ie g o  o ra z o J e g o  

ś w ie tn y c h s u k c e s a c h w  d z ia le u trw a le n ia  

k o n s o lid a c j i i p o tę g i w e w n ę trz n e j P a ń s tw a  

p rz e z u c h w a le n ie K o n s ty tu c j i s ty c z n io w e j,  

ja k  ró w n ie ż w  k ie ru n k u  u trw a le n ia p o k o ju  

w  E u ro p ie w y g ło s ił k ie r , s z k o ły  p . L . M e lle r .  

O k rz y k ie m  n a c z e ś ć N a jd o s to jn ie js z e g o  S o ­

le n iz a n ta z a k o ń c z o n o tę p o d n io s łą u ro c z y ­

s to ś ć .

K o rz y s ta ją c z o b e c n o ś c i n a a k a d e m ji  

k s . p ró b . J ó z e fa B o rz y s z k o w s k ie g o z e b ra n e  

o rg a n iz a c je w ra z z d z ia tw ą s z k o ln ą i p u b li­

c z n o ś c ią , ja k im ie n n ik o w i W o d z a N a ro d u ,  

a z a ra z e m  s o le n iz a n to w i, z g o to w a ły ż y w io ­

ło w ą  m a n ife s ta c ję . W  im ie n iu  w s z y s tk ic h  z e ­

b ra n y c h  w  g o rą c y c h  s ło w a c h  z ło ż y ł s e rd e c z ­

n e ż y c z e n ia C z c ig o d n e m u P a s te rz o w i k ie r ,  

s z k o ły  z P iw n ic  p . W . P io tro w s k i . A  i d z ia t­

w a s z k o ln a w  p ię k n ie w y p o w ie d z ia n y c h  

w ie rs z y k a c h  z ło ż y ła  s z c z e re  ż y c z e n ia  s w e m u  

k o c h a n e m u P ro b o s z c z o w i, s k ła d a ją c m u w  

d a rz e ż y w e k w ia ty . W re s z c ie p o o d ś p ie w a ­

n iu  p rz e z d z ia tw ę s z k o ln ą „ P o d  T w ą o b ro ­

n ę " , a  p rz e z  c h ó r k o ś c ie ln y  o k o lic z n o ś c io w e j  

p ie ś n i p o d  b a tu tą o rg a n is ty p . B o rk o w s k ie ­

g o , z a k o ń c z o n o tę ta k  s y m p a ty c z n ą a z a ra ­

z e m  b a rd z o m iłą n ie sp o d z ia n k ę , z a k tó rą  

z  p e w n e m  ro z rz e w n ie n ie m  s e rd e c z n ie  p o d z ię ­

k o w a ł k s . p ró b . B o rz y s z k o w s k i .

N a le ż y z a z n a c z y ć , ż e o d c z a s u  p rz y b y ­

c ia d o n a s z e j s k ro m n e j p a ra f j i k s . p ró b .  

J . B o rz y s z k o w sk ie g o , z a p a n o w a ła ja k a ś d z i­

w n ie m iła  i w ró ż ą c a  t rw a łą  z g o d ę a tm o s fe ra  

w ś ró d  ta k  d o  n ie d a w n a  p a trz ą c y c h  n a  s ie b ie  

z e z e m  m ie js c o w y c h p a ra f ja n . Z a w d z ię c z y ć  

to  n a le ż y  n ie z w y k łe m u  ta k to w i, ja k i c e c h u ­

je n a s z e g o k s ię d z a P ro b o s z c z a o ra z p ra w ­

d z iw e j s y m p a tj i, k tó rą  p o tra f i ł s o b ie  z d o b y ć  

w  ta k k ró tk im  c z a s ie p rz e z s w e n a p ra w d ę  

d u s z p a s te r s k ie t r a k to w a n ie w s z y s tk ic h b e z  

w y ją tk u p a ra f ja n je d n a k o w ą s p ra w ie d liw ą  

m ia rą . P ó jd z ie to n a p e w n o  n a c h w a łę B o g u  

i u k o c h a n e j O jc z y ź n ie .

K O W A L E W O .

T e g o ro c z n y o b c h ó d Im ie n in W o d z a N a ro d u  

P . M a rs z a łk a  P iłs u d s k ie g o  b y ł n a d e r w s p a n ia ły . 

O b sz e rn y p ro g ra m , n a k tó ry z ło ż y ły s ię p ra c e  

i z a b ie g i s z k ó ł i o rg a n iz a c y j s p o łe c z n y c h , z g ro ­

m a d z ił n ie z lic z o n ą i lo ś ć m ie js c o w e g o o b y w a ­

te ls tw a , ta k  w  p rz e d d z ie ń  u ro c z y s to ś c i, ja k  i w  

s a m  d z ie ń  ś w ię ta .

D z ie ń Im ie n in p o p rz e d z ił u ro c z y s ty c a p ­

s tr z y k , o ra z p o c h ó d , k tó ry o tw ie ra ła d z ie ln a  

o rk ie s tra K , P . W ., a z a m y k a li n a s i d z ia rs c y  

W o ja c y O . K , V II I , —  P rz y  b la s k u p o c h o d n i,  

ś p ie w ie d ru ż y n h a rc e r s k ic h , o ra z to n a c h m u ­

z y k i , p rz e s z e d ł p o c h ó d  g łó w n e m i u lic a m i m ia s ta  

p o c z e m  s ię ro z w ią z a ł n a P la c u W o ln o ś c i .

D n ia 1 9 m a rc a o d e g ra ła u ro c z y s tą p o b u d k ę  

o rk ie s tra O c h o tn ic z e j S tra ż y P o ż a rn e j . O  

g o d z . 9 - te j o d b y ło s ię u ro c z y s te n a b o ż e ń s tw o .  

P o  n a b o ż e ń s tw ie o d b y ł s ię p o c h ó d  u lic a m i m ia ­

s ta , p rz e m ó w ie n ia n a R y n k u , o ra z  d e f ila d a  o d ­

d z ia łó w  p . w . i w . f . P rz e m ó w ie n ie w y g ło s i ł  

k tó rz y  z d a li p ró b ę k a n d y d a c k ą , p o c z e m  o d b y ła  

s ię d e f ila d a . D e f ila d ę o d e b ra ł k p t , G o łu ń -  

s k i , a  p ro w a d z ił p p o r . r e z . B a rto s z e w ic z , O b e c n y  

b y ł ta k ż e W e te ra n p o d p o ru c z n ik F a la rs k i , z  

ro z p ro m ie n io n ą m in ą ś le d z ą c p rz e m a rs z ś l ic z ­

n ie p re z e n tu ją c y c h s ię h a rc e rz y , s trz e lc ó w  i  

s trz e l  c z y ń , w o ja k ó w  i d z ia tw ę s z k o ln ą .

O  g o d z , 5  p o p o ł . o d b y ła  s ię  a k a d e m ja  w  H o ­

te lu  P o ls k im . A k a d e m ję  z a g a ił p . w ic e b u rm is trz  

K o s s e k . N a s tę p n ie w y g ło s i ł p . G ie rs z e w s k i , k ie ­

ro w n ik  s z k o ły  o k o lic z n o ś c io w e  p rz e m ó w ie n ie , w  

k tó re m  s c h a ra k te ry z o w a ł z a s łu g i P a n a  M a rs z a ł­

k a ja k o B u d o w n ic z e g o P a ń s tw a P o ls k ie g o i  

w s k a z a ł ś ro d k i, k tó re r e a l iz u ją J e g o id e ę .  

P rz e m ó w ie n ie z o s ta ło n a g ro d z o n e b u rz l iw e m i  

o k la s k a m i, —  B a rd z o  p ię k n ie o d e g ra n o o b ra z k i  

s c e n ic z n e p rz e z  h a rc e rz y , S trz e lc ó w  i S trz e lc z y -  

n ie , ja k  ró w n ie ż p rz e z u c z e n n ic e S z k o ły  R o ln i­

c z e j Ż e ń s k ie j . L ic z n e d e k la m a c je d z ie c i s z k o l­

n y c h , p ro d u k c je o rk ie s try , o ra z ś p ie w  s z k ó ł i  

c h ó ru m ie s z a n e g o „ M o n iu s z k o d o p e łn i ł te n  

p ię k n y o b ra z u ro c z y s to ś c i Im ie n in  W o d z a .

P o w y c z e rp a n iu  p ro g ra m u  z a k o ń c z o n o  a k a ­

d e m ję o d ś p ie w a n ie m  „ R o ty " .

; I

KIEŁPINY.

I
O b c h ó d  t rw a ł w p ra w d z ie 5 d n i i ro z p o ­

c z ą ł s ię w  s o b o tę , 17 b m . w ie c z o rk ie m  m ło ­

d z ie ż y  s z k o ln e j. N a u c z , p . R a k o w s k i w y ś w ie -  

t la l o b ra z k i ro z m a ite j t re ś c i i o b ja ś n ia ! jo /  

D z ia tw a ś w ie tn ie  s ię  z a b a w iła .

W  n ie d z ie lę w ie c z o re m  o d b y ła s ię u ro ­

c z y s ta a k a d e m ja ja k ie j K ie łp in y p ró c z o b ­

c h o d ó w  g w ia z d k o w y c h  n ie  w id z ia ły . W  p ie rw ­

s z e j c z ę śc i p ro g ra m u  o d d a n o  h o łd  B o g u  i ś w .  

J ó z e fo w i. W  d ru g ie j —  c z ę ś c i n a d e r p o w a ­

ż n e j , z ło ż y ło  s p o łe c z e ń s tw o , h o łd  P a n u  M a r ­

s z a lk o w i. D z ie c i ś p ie w a ły  p a tr jo ty c z n e p ie ­

ś n i i d e k la m o w a ły w ie rs z e i n a u c z y c ie l w  

p rz e m ó w ie n iu  p rz e d s ta w ił z a s łu g i P a n a  M a r ­

s z a lk a ja k ie p o ło ż y ł d la P o ls k i . W  t rz e c ie j  

c z ę ś c i z ło ż y ły h o łd N a ju k o c h a ń s z e m u M a r ­

s z a łk o w i d z ie c i s z k o ln e . P ie ś n ia m i, w ie rs z y ­

k a m i i ż y c z e n ia m i u w ie ń c z y ły  d z ie c i p o rtre t  

„ M iłe g o  D z ia d k a "  U c z e ń  4 - te g o  o d d z ia łu  E u -  

g e n ju s z  S y p s  w  s w e m  p rz e m ó w ie n iu  p o d k re ­

ś l ił n a jb a rd z ie j to , ż e M a rs z a łk o w i, te m u  

c z ło w ie k o w i „ z e ż e la z a " , je d y n e m u  u d a ło  s ię  

n a m  d a ć „ ta k ą w ie lk ą O jc z y z n ę " , i lu s tru ją c  

m iljo n o w e c y f ry  s ta ty s ty c z n e w  p ro s ty  i b .  

z a jm u ją c y s p o s ó b . P rz y k o ń c u  ż a ło w a ł, ż e  

n ie  m o ż e s ta ć w  W a rs z a w ie  w  o b lic z u  „ N a j­

d ro ż s z e g o  D z ia d k a " , i ż e ty lk o  z d a le k a  m o ­

ż e w y ra ż a ć  „ k w ia ty  ż y c z e ń  w s z y s tk ic h  d z ie ­

c i z K ie łp in " . —  C z w a r ta c z ę ś ć —  w ię c e j  

ro z ry w k o w a —  z a c h w y c iła w id z ó w  i d z ie c i  

s w ą w e s o ło ś c ią . „ O j p o je c h a li ż o łn ie rz e d o  

W a rs z a w y " , z e ś p ie w e m  p e łn y m  ż y c ia  i ta k  

n a tu ra ln ie , ż e  w c a le  n ie  p o d p a d ło , ż e  z a m ia s t  

n a  k o n ik u  p o je c h a li n a  p ro s te j ła w ie s z k o l­

n e j . T o  z n ó w  J a ś i K a s ia p is z ą ż y c z e n ia d o  

P a n a  M a rs z a łk a  a p rz e p ię k n a  ró ż y c z k a  u ż y ­

c z y  im  l is te k  ró ż o w y  —  N o  i d o p ie ro  s c e n ic z ­

n y  o b ra z „ J a k  p rz y s z ła d o  n a s w io s n a " ! —  

i le to b y ło u ś m ie c h u . „ M a rc o w y d e s z c z y k  

ta k  ś w ie tn ie  w y s tę p o w a ł, ż e  n a w e t w id z o w ie  

d o s ta l i p o  k ro p e le c z c e  z k o n e w e c z k i n a  c z o ­

ło . T y m c z a s e m  z a k a ta rz o n y  m a rz e c g rz a ł s ię  

p rz y  „ k ry s tk u " . K a s z lo m , k a ta ro m , ś n ie g o w ­

c o m , p a ra s o ło m  i b a łw a n o m  ś n ie g o w y m  d o ­

p ie ro  w io s n a  p o ło ż y ła  k re s , ro z s y p u ją c  k w ia ­

ty  p o  w s z y s tk ie s tro n y . Z a c h ę c o n e p rz e z o -  

k la s k i w id z ó w  d z ie c i s z k o ln e , z a w s z e n o w e -  

m i p ro ś b a m i p rz y s tą p iły d o s w e g o n a u c z y ­

c ie la : „ P ro s z ę P a n a , je s z c z e to , i je sz c z e  to " .  

G o tó w  b y ły b y  w s z y s tk o  p o k a z a ć , c z e g o s ię  

n a u c z y ły w  s z k o le . P o d o b a ła s ię i w id z o m  

b a rd z o in s c e n iz a c ja s ta re j p io s e n k i „ W  p o ­

n ie d z ia łe k r a n o " . —  T e rn w ię c e j p o d o b a ły  

s ię w s z y s tk ie te ś l ic z n e o b ra z y , g d y ż je  

p rz e d s ta w ia ły d z ie c i d ru g ie g o o d d z ia łu . —  

W  p ią te j c z ę śc i w y s tą p ił tu t. Z w . S trz e le c k i  

z s z tu c z k ą s c e n ic z n ą „ W  h o łd z ie W o d z o w i  

N a ro d u " . W z ru s z a ją c e i r a d o s n e s c e n y o d ­

g ry w a ły s ię p rz e d a u d y to r ju m . A m a to rz y  

w y w ią z a li s ię ś w ie tn ie z e s w y c h  ró l ja k  z a ­

w s z e , p rz e d e w s z y s tk ie m  ju ż  u  n a s z  te g o  z n a ­

n a  p . J a n in a  K a ło n ó w n a  i in s tr , p . M o re ń s k i .  

Z w . S trz e le c k ie m u  n a le ż y s ię u z n a n ie , g d y ż  

s tro je  p o w s ta ń c ó w  i t . d . s a m  z o f ia rn e j c h ę ­

c i w y k o n a ł, A le i ro d z ic o m  n a le ż y s ię p o ­

d z ię k o w a n ie , ż e s tro je n p . d la „ K ra k o w ia ­

n e k " d la „ W io s n y " i td . p o k ry li te ż z w ła s ­

n y c h  fu n d u s z ó w , a to n ie z p rz y m u s u , le c z  

z w ła s n e j c h ę c i i k u  r z e c z y w is te m u  u c z c z e ­

n iu P a n a M a rs z a łk a J , P iłs u d s k ie g o .

W  t r z e c im  d n iu  o b c h o d u , w e  w ła ś c iw y m  

d n iu  im ie n in o w y m , d z ie c i s z k o ln e p o d  s z ta n ­

d a re m  n a ro d o w y m  w y ru s z y ły n a u ro c z y s te  

n a b o ż e ń s tw o w  P lu s k o w ę s a c h w s p ó ln ie z  

ta m t. d z ie ć m i s z k o ln e m i. B a rd z o  u ro c z y s ty  

s tw ie o d b y ła s ię u ro c z y s ta  a k a d e m ja s z k o l­

n a , w s p ó ln a d la  s z k ó ł P lu s k o w ę s y i K ie łp i­

n y  w  s z k o le  p lu sk o w ę s k ie j . I tu  s a la  s z k o ln a  

n a p e łn iła  s ię w id z a m i, k tó rz y  z r a d o s n ą p o ­

w a g ą  p rz y ję l i d e k la m a c je , ś p ie w y  i u ro c z y ­

s te r e fe ra ty  d z ie c i s z k o ln y c h , o d w d z ię c z a ją c  

s ię o k la s k a m i.

P o  p o łu d n iu  te g o  s a m e g o  d n ia n a n o w o  

z e b ra ła  s ię  d z ia tw a  s z k o ln a  w  tu t . s z k o le , a b y  

o d e b ra ć n a g ro d ę z a s łu ż o n ą . O d b y ło  s ię ja k  

ro k  ro c z n ie lo te r ja s z c z ę ś c ia  z c z y s te g o  z y ­

s k u  tu t K a s y  O s z c z ę d n o ś c i D z ie c i S z k o ln y c h .  

R a d o w a li s ię c i , c o  w y g ra li . L e c z i d la ty c h ,  

k tó ry m  s z c z ę ś c ie n ie s p rz y ja ło , o d p a d ło c o ś  

n a z ła g o d z e n ie b ó lu . D u ż o  b y ło s w a w o li i  

u ś m ie c h u  r a d o ś c i. Z a d o s k o n a łe o d g ry w a n ie  

s w e j ro li o trz y m a ł n a jw ię k s z ą  n a g ro d ę  u c z e ń  

I I o d d z ia łu  L e o n W a d y c h .

O B W IE S Z C Z E N IE .

N a z a s a d z ie p a r . 7 ro z p . M in is tra  
S jk a rb u z d n ia 3 0 s ty c z n ia 1 9 3 4 ro k u  
(D z . U . R . P . N r . 1 3 /3 4  p o z . 1 1 1 ) U rz ą d  
S k a rb o w y p o d a j  e d o  p u b lic z n e j w ia d o ­
m o ś c i, ż e n a k a z y  p ła tn ic z e n a z ry c z a ł­
to w a n y p o d a te k p rz e m y s ło w y n a ro k  

1 9 3 4  z o s ta ły  ro z e s ła n e  w  d n ia c h  2 8  i 2 9  
m a rc a 1 9 3 4 ro k u .

Z ry c z a łto w a n y p o d a te k p rz e m y s ło ­
w y o d  o b ro tu  n a  ro k 1 9 3 4 p ła tn y  je s t 
w  c z te re c h  ró w n y c h  r a ta c h  w  n a s tę p u ją ­
c y c h  te rm in a c h :

1 5  k w ie tn ia , 1 5  l ip c a , 1 5  p a ź d z ie rn ik a  
i 1 5 g ru d n ia  1 9 3 4  ro k u .

N ie w p ła c o n e w  te rm in ie r a ty z ry ­
c z a ł to w a n e g o p o d a tk u p rz e m y s ło w e g o  
b ę d ą  ś c ią g n ię te  p rz y m u s o w o  w ra z  z k a ­
r a m i z a  z w ło k ę w  w y s o k o ś c i 1 ,2 5 p ro c ,  
m ie s ię c z n ie o ra z k o s z ta m i e g z e k u c y j-  
n e m i. —

O d  n a k a z ó w  p ła tn ic z y c h  n a  z ry c z a ł­
to w a n y p o d a te k p rz e m y s ło w y  p rz y s łu ­
g u je  p ła tn ik o m  p ra w o  w n o s z e n ia o d w o ­
ła ń  w  te rm in ie  d o  d n ia 1 m a ja 1 9 3 4 r .  
w łą c z n ie , k tó re  m o g ą d o ty c z y ć w y łą c z ­
n ie  s p ra w :

a )  p o c ią g n ię c ia p rz e d s ię b io r s tw a d o  
o p ła ty p o d a tk u w b re w  p rz e p is o m  p a r .  
p a r . 1 i 2 ,

b )  n ie w ła śc iw e g o  z a l ic z e n ia d o g ru ­
p y  ry c z a ł to w e j .

Naczelnik Urzędu Skarbowego 
(—) Wrak

2

—  W a ln e z e b ra n ie K o ła P rz y ja c ió ł Z w .  

S trz e le c k ie g o . W  c z w a r te k , 1 5 m a rc a  b r . o d ­

b y ło  s ię  w  s a l i „ D o m u  M ie js k ie g o p o d  p rz e ­

w o d n ic tw e m  p rz e d s ta w ic ie la  Z a rz ą d u  P o w ia ­

to w e g o  p . N a łę c z a  z W ą b rz e ź n a  w a ln e  z e b ra ­

n ie  K o ła  P rz y ja c ió ł Z w ią z k u  S trz e le c k ie g o  w  

G o lu b iu . P o  z a g a je n iu  i z a ła tw ie n iu  fo rm a l­

n o ś c i w s tę p n y c h  p rz y s tą p io n o  d o  s p ra w o z d a ­

n ia  z a rz ą d u , k tó re  p rz e d s ta w ia ły  w y n ik i d o ­

ty c h c z a s o w e j p ra c y . Z e b ra n i z s a ty s fa k c ją  

s tw ie rd z i l i , ż e  d o ty c h c z a s o w a  d z ia ła ln o ś ć  tu t .  

K o ła P . Z . S . m im o k ró tk ie g o  is tn ie n ia (o d  

s ie rp n ia 1 9 5 5 r .) o ra z b . lu ź n e j o rg a n iz a c ji  

p rz e d s ta w ia p o k a ź n y d o ro b e k . N a jw a ż n ie j­

s z ą z p o d ję ty c h  p ra c , b y ła s p ra w a z a k u p u  

m u n d u ró w . C z ło n k o w ie K o ła  P . Z . S . k o m p .  

G o lu b s k ie j z a k u p ili 7 4 m u n d u ry z a s u m ę  

1 1 1 0 z ł . D o ty c h c z a s s p ła c o n o  4 8 1 ,5 0 z ł , z a ś  

r e s z ta z o s ta n ie w  n a jb l iż s z y m  c z a s ie u re g u ­

lo w a n a . Z e s k ła d e k  m ie s ię c z n y c h  z e b ra n o  5 6  

z ł . P ie n ią d z e te w y d a tk o w a n o n a p o trz e b y  

o d d z ia łó w  Z . S . w  G o lu b iu i w  O lsz ó w c e .  

P o  u d z ie le n iu  z a rz ą d o w i a b s o lu to r ju m  z a b ra ł  

g ło s p . N a łę c z , d z ię k u ją c d o ty c h c z a s o w e m u  

z a rz ą d o w i z a w y d a jn ą p ra c ę o ra z w y ja ś n ił  

c z ło n k o m  p o s z c z e g ó ln e p a ra g ra fy  r e g u la m i ­

n u , g d y ż o d 1 k w ie tn ia z o s ta je n a s z e K o ło  

z a re je s tro w a n e w  T o ru n iu . Z  p rz e m ó w ie n ia  

m o ż n a b y ło w y ró ż n ić d w ie z a s a d n ic z e m y ­

ś l i , w  k tó ry c h  s tre s z c z a s ię c a ła p ra c a K ó ł  

P . Z . S .: 1 ) p ro p a g o w a n ie  id e i Z w . S trz e l , , i  

2 ) p o m o c  m a te r ja ln a  p o s z c z e g ó ln y m  O d d z ia ­

ło m  Z . S . P o  b a rd z o  r z e c z o w e m z a in te re ­

s o w a n ie m  s łu c h a n e m  p rz e m ó w ie n iu p rz y s tą ­

p io n o  d o  w y b o ru  z a rz ą d u  n a  b ie ż ą c y  ro k  k a ­

le n d a rz o w y . W y n ik i w y b o ró w  s ą n a s tę p u ją ­

c e : p . N o w a k o w s k i , b u rm is trz —  p re z e s , p .  

W o ro c h —  z a s t . p re z e s a , p , M ik o ła jc z y k —  

s k a rb n ik , p . W o lff —  s e k re ta rz . D la le p s z e -
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go k o n ta k tu  z e sp o łe c z e ń s tw e m  p o w o ła n o  n a  

ław n ik ó w  p . D ara n o w sk ie g o  i p . M ło d z ia n o w ­

sk ieg o . C zło n k am i k o m is ji re w iz y jn e j z o ­

s ta li w y b ra n i: p p . G o lu s , W o ź n ia k , z a s tęp c ą  

M a rc h lew sk i. P o sz cz eg ó ln e o d d z ia ły Z . S . 

k o m p . G o lu b sk ie j p o s iad a ją w z a rzą d z ie  

sw o ic h d e leg a tó w . M ie jsc o w e sp o łe cz e ń s tw o  

z c o ra z w ię k sz em  z a in te re so w a n ie m  p a trz y  i 

n a p ra cę Z . S . i z c o ra z w ię k sze m  z ro z u m ie- ‘ 

n iem  o c e n ia sz a rą a le z a sz cz y tn ą p ra c ę a rm ji . 

re z e rw o w e j.

Z w ra ca m y s ię z te g o m iejsc a z a p e le m  

d o ty c h w szy s tk ich , k tó rzy  d o ty c h cz a s z ja - ; 

k ic h k o łw ie k p o w o d ó w  c z ło n k a m i K o ła P rz y - ’ 

jac ió ł Z . S . n ie są . b y d o ty c h k ó ł w stę p o - i 

w ali i o p iek ą m o ra ln ą i m a te rja ln ą p rz y cz y ­

n ili s ię d o  d a lsz eg o  p o m y ś ln e g o  ro z w o ju id e i  

Z . S . n a m ie jsc o w y m  te re n ie .

Kowalewo
—  K O W A L E W O . { S p raw o zd . z d z ia ła ln o śc i  

p la c ó w k i P o w sta ń c ó w  i W o ja k ó w  O . K . V III.  

w K o w a le w ie ) . T u te jsz ą p lac ó w k ę P o w sta ń có w  

i W o ja k ó w  z a ło ż o n o d n ia 2 9 m aja 1 9 3 1 r . W  

d n iu z a ło ż e n ia p la có w k i lic z y ła o n a 2 9 c z ło n ­

k ó w , a  w  d n iu d z is ie jsz y m  1 3 5 . O p ró c z teg o  m a

Da Golgocie
Na Golgocie cisza wielka, niezgłębiona, 
Zmrok zapadł. Świat posępny całun owinął. 
Na męczeńskim krzyżu Bóg stworzenia skonał 
1 cień się śmiertelny po ziemi przewinął.

Aż do śmierci zgasły oczy Pana, 
Twardo je zamknęły powieki zbolałe, 
Głowa się skłoniła shańbiona, zeplwana 
Przez oślepłe tłumy zemstą rozszalałe.

i

Na Golgocie cisza. Chwila mąk skończona.
Zmrok zapadł ponury, czarny, rozpaczliwy.
Do ostatniej kropli gorycz wysączona, 
Przez Człowieka-Boga za lud nieszczęśliwy.

A pod krzyżem Matka bólem skamieniała, 
Zdruzgotana śmierci godziną straszliwą, 
U stóp Syna samotnie płakała,
W mękę zapatrzona wielką, przeraźliwą.

... I •

Na Golgocie cisza trwożna i zdumiona 
Gdzieś się tylko dołem ozwał wiatr ponury. 
Na męczeńskiem drzewie Pan stworzenia skonał, 
A ziemią owładnął przestrach czarnopióry.

| Helena Miśniakiewicz — Golub.

p la có w k a c z ło n k a h o n o ro w eg o , w eteran a p o w ­

s ta n ia n a ro d o w e g o z r . 1 8 6 3 W o jc ie ch a F a la r-  

sk ieg o . I lo ść c z ło n k ó w sk ład a s ię z n a s tę p u ­

ją cy c h z a w o d ó w : 6 u rzę d n ik ó w , 2 ro ln ik ó w , 1 1  

rze m ie ś ln ik ó w , re sz ta z a ś z e s tan u ro b o tn ic z eg o  

p rz e w a ż n ie b e zro b o tn y c h .

Z eb ra ń  m ies ięc zn y ch  o d b y ło  s ię 8 , c z te ry z e ­

b ran ia c z ło n k ó w  z a rz ąd u , o raz je d n o z e b ra n ie  

n a d  z w y c z a jn e . U ro c z y s ty c h o b c h o d ó w  u rzą d z o ­

n o  9  i te : D n ia 5 m a rc a 1 9 3 3  r . p o c h ó d  p ro te s ta ­

c y jn y p rz e c iw k o z a c h ła n n o śc i H itle ra , 1 9 m a rc a  

3 3 ro k u o b c h ó d Im ie n in M a rsz a łk a Jó z efa P ił­

su d sk ie g o , 3 M a ja 3 3 r . o b c h ó d K o n s ty tu c ji,  

2 5 c z erw c a 3 3 r . w y m arsz d o W ę g o rzy n a n a  

p o św ię ce n ie sz tan d a ru , 1 5 lip ca 1 9 3 3 r . u d z ia ł  

w o b c h o d z ie 5 0 -c io le c ia m ie jsc o w e j S traż y  

P o ż arn e j, 1 7 w rz eśn ia 3 3 r . o b c h ó d u ro c zy s to ­

śc i 2 5 0 -łec ia O d siec z y W ie d n ia , 2 7 w rz e śn ia  

3 3 r . p o c h ó d p ro p ag a n d o w y d la P o ży c zk i N a ­

ro d o w e j, 1 1 lis to p a d a 3 3 r . o b c h ó d o d z y sk a n ia  

N ie p o d le g ło śc i P o lsk ie j, a w  d n iu 2 7 s ty cz n ia  

3 4 r . p o c h ó d w y ra ż a ją cy rad o ść z p o w o d u  

u c h w a le n ia p ro je k tu n o w e j K o n s ty tu c ji. P o z a -  

ła m 1 1 lis to p a d a 3 3 r . o b c h o d z o n o u ro cz y s ty  

w ie cz o re k ; a 2 3 g ru d n ia 3 3 r . u ro cz y s ty w ie ­

c z o re k w ig ilijn y , n a k tó ry m o b d a ro w a n o ra ­

z e m z c z ło n k a m i Z w iąz k u S trz e le c k ie g o 1 5 5  

o só b . —

W  ro k u sp ra w o z d a w c zy m , to je s t n a p o c z ą t­

k u s ty cz n ia 1 9 3 3 r . lic zy ła p la có w k a 6 2 c z ło n ­

k ó w , s ta n te n u leg a ł m a ły m  w ah a n io m  a ż d o  

w rz e śn ia 1 9 3 3 r . p o c ze m z a cz ę to g re m ia ln ie  

w stę p o w ać p o k ilk u n a s tu n a k a ż d e m  z e b ra n iu  

ta k , ż e o b e c n y s ta n w -y n o s i 1 3 4 . N a z e b ra n iac h  

b y ło p rz e c ię tn ie 7 0 p ro c , o b e c n y c h . W e d łu g  

d z ie n n ik a k o re sp o n d e n c y jn e g o w p ły n ę ło w zg l. 

w y słan o 1 2 2 p ism  k tó re p rze ch o w u je s ię w  o d ­

n o śn y c h a k ta ch . Z e b ran ia c z ło n k ó w o d b y w a ły  

s ię z a p o d a n ie m  d o w ia d o m o śc i z a p o m o cą k u -  

ren d y o raz p rze z o g ło sz e n ie w p u b lic z n y ch  

m ie jsc a ch .

S tan p la c ó w k i d o ć w ic z eń p rze d s ta w ia s ię  

ja k n a s tę p u je :

W  c iąg u ro k u sp ra w o z d a w cz e g o p rze p ro w a ­

d z o n o 2 a la rm o w e z b ió rk i, 1 o s tre s trz e la n ie o  

o d z n a k ę s trz e le c k ę , 1 z a w o d y w s trz e la n iu o  

n a g ro d y n a tu t. s trze ln ic y P . W . i W - F . z  

b ro n i m ało k alib ro w ej, jed e n  w y m arsz d o W ę g o ­

rz y n a , 6 u d z ia łó w w u ro c z y s to śc ia c h w te m  

4 p u b licz n e d e fila d y , 1 z a w o d y o P . O . S ., 9  

in n y c h ć w ic z eń  i z b ió re k . 1 z b ió rk a p o d o fic e ró w  

o ra z 3 o d p ra w y k o m e n d a n tó w . P o z a te m  w y sła ­

n o sz ta fe tę d o T o ru n ia w  d n iu 1 9 m a rc a 3 3 r . 

Z c zy n n y c h c z ło n k ó w  s fo rm u ło w a n o 3 d ru ż y n y  

e ta to w e . Z  c z ło n k ó w  p o s ia d a ją 1 5 o z n a k ę P . O . 

S . i 2 5 o z n a k ę s trz e le ck ą III k l. U d z ia ł ć w i­

c z ą c y c h b y ł c a 4 0 . W  d n iu 5 lis to p a d a 3 3 r . 

to je s t d o m an e w ró w p o w ia to w y c h p lac ó w k a  

s ta w iła 6 7 lu d z i, d a lszy c h  4 0 p o z o s ta ło  w  d o m u  

z p o w o d u b rak u u m u n d u ro w a n ia

K o m en d an tem  p lac ó w k i je s t P a w eł B a rto ­

sz e w ic z  p o d p o r. re ze rw y , se k re ta rz S ą d u  G ro d z ­

k ie g o , z as tęp c ą je g o A n to m D am ra th , p lu t.  

p o d c h . re z e rw y , k a n c . S ą d u G ro d z k ieg o w  K o -  

w a le w n e . O p ie k u n e m i sz e fe m p la có w k i je s t 

p re z e s S ta n is ła w  S k a ja , a re fe ren te m  o św ia to ­

w y m b y ł w ro k u u b ie g ły m L e o n N iew iad a , 

k ie ro w n ik sz k o ły p o w . w ' B ie lsk u

W y k ład y o g ó ln o - o św ia to w e o d b y w a ły s ię  

n a k a ż d em  m ie s ię c zn e m  z eb ra n iu p rz ez re fe ­

re n ta o św ia to w e g o , p o za te m  w y k ła d y  z d z ie d z i­

n y w o jsk o w ej p rze z k o m e n d a n ta w z g l. in n y ch  

c z ło n k ó w  z arz ąd u .

Z e b ra n ia i w y k ła d y n a te m a t w o jsk o w y o d ­

b y w a ją s ię w  w ła sn e j św ie tlic y (sa la w  M ę sk ie j 

S z k o le R o ln icz e j) w  K o w a lew ie , n a p la cu sp o r­

to w y m  lu b w  te re n ie .

P rzy  u ro c zy s to śc iac h  w  k tó ry c h b ra ły  u d z ia ł 

w sz e lk ie o d d z ia ły P . W . p ro w ad z i k o m e n d a n t 

p la c ó w k i B a rto sz ew icz  z ro z k a zu d o w ó d cy  k o m . 

G iersz e w sk ie g o n a K o w alew o , c a ło ść P . W . 

w e d łu g u s ta lo n eg o  p o rz ąd k u . W ięk sz y c h  ć w ic z eń  

n ie p rz ep ro w ad z o n o z p o w o d u b rak u  k a ra b in ó w  

i ś le p e j a m u n ic ji. W o jac y ż a lą s ię n a b rak  

u m u n d u ro w a n ia i o b u w ia d o ć w ic z eń . P la có w k a  

z a k u p iła z e sw o ich fu n d u sz ó w  w  b ież ąc y m  ro k u  

2 5 ro g a ty w ek , p o za te m p o s ia d a ją c z ło n k o w ie  

z arzą d u k o m p le ty u m u n d u ro w an ia , a k ilk u in ­

n y c h p ry w a tn e ro g a ty w k i w o jac k ie .

G o rz e j p rz ed s ta w ia s ię s ta n f in a n so w y p la ­

c ó w k i. S tan  k a sy  sk ład a  s ię je d y n ie  z  z e b ra n y c h  

sk ła d e k p rze z c z ło n k ó w , k tó rz y je sz c z e p ła c ić  

są w  s ta n ie , resz ta c z ło n k ó w  sk ła d e k n ie p ła c i 

p o n ie w a ż z o s ta li n a ic h w n io se k z tak o w y c h  

z w o ln ie n i z p o w o d u n o to ry c zn e j n ę d z y k tó ra  

u n ic h p a n u je . S tan k a sy p rz e d s taw ia s ię o b e c ­

n ie 2 2 ,5 0 z ł.

Z aleg łe sk ła d k i p ro s i z a rzą d  u m o rz y ć , p o n ie ­

w aż z a so b y k tó re p la có w k a p o s ia d a p o trz e b u je  

n a u trz y m an ie k o re sp o n d e n c ji i t . p . w y d atk i.

„ W o ln o ść"  Z a rz ą d .

KRONIKA
Kalendarzyk:

2 8 M a n ee

2 9
3 0 । ”

Ś w ię ta k a to l.

Ś . Ja n a K a p . 

C z E u sta z e g o

P . A n ie li

S ło ń c e

W sch 4 ą Z a ch ó d

5 ,2 7

5 ,5 4

5 ,2 2  I

1 7 ,5 6

1 7 ,.'0

1 8 ,8 0

—  O S O B IS T E . P a n m a g iste r fa rm a c ji Jan 

Unitszowski u z y sk a ł o d z n ak ę P . O . W .

—  O G Ł O S Z E N IA D O N U M E R U Ś W IĄ ­

T E C Z N E G O  p rz y jm u jem y d o c z w a rtk u w iec z o ­

re m , w z g l. p ią tk u g o d z . 9 -te j ran o .

—  Z T A R G U . N a w cz o ra jsz y m  ta rg u p ła ­

c o n o z a : z ie m n iak i c tr. 1 ,5 0 z ł, z a m a sło f t. 

1 ,5 0 — 1 ,6 0 z ł, ja jk a m en d e l 1 ,2 0 z ł.

—  ... A JA  S O B IE M U S Z Ę U R A D O W A Ć  

D U S Z Ę , W E C Z W A R T E K , W E C Z W A R T E K ... 

P o w a żn y , sm u tn y c z as p o s tu d o b ie g a k o ń c a . 

Z n ó w  b ę d z ie m y m o g li p o z n o jn y c h d n ia ch p ra ­

c y sp o ty k a ć s ię n a z a b a w ac h , p o tań c zy ć so b ie , 

p o ż a rto w a ć , p o śm iać s ię . A z a śm iec h em , z a  

se rd e cz n y m , b e z tro sk im  u śm ie c h e m  s tęsk n iliśm y  

s ię b a rd z o .

D la te g o „ rad u je s ię se rce , rad u je s ię d u ­

sz a" ż e se k c ja te a tra ln a p rzy T C L . ta k p iln ie  

s ię ru sz a i w c zw a rtek , d n ia 5 k w ie tn ia c h c e  

n a s b a w ić a rcy w e so łą k o m e d ją G rz y m a ły -S ie -  

d le ck ie g o p t. „ S p a d k o b ie rca " .

S e k c ja u c z y n iła n a d e r sz c z ę ś liw y w y b ó r, 

d e c y d u ją c s ię . n a w y staw ie n ie u tw o ru z n an e g o  

w sp ó łc z esn e g o p isa rz a i k ry ty k a lite ra ck ie g o . 

S p a d k o b ie rc a tc h n ie ta k se rd e c z n y m  h u m o re m , 

ty le je s t w  n im  sw o jsk ic h d o w c ip ó w , ż e ry ch ło  

z a d z ie rz g a s ię sy m p a tja m ięd z y w id o w n ią a  

b o h a te ra m i te j k o m ed ji, a sa lę w y p e łn ia ją  

n ie m ilk n ą c e sa lw y śm ie c h u , tre ść p rz y tem  w ca ­

le n ie je s t b a n a ln a .

C iek a w a je s te śm y , ja k n a s i w ą b rze sc y a r ­

ty śc i z B o ż e j ła sk i w y w iąż ą s ię z e sw y c h ró l. 

O cz ek u jem y z n ie c ie rp liw o śc ią , p rzy b ę d z ie m y  

w sz y sc y .

—  Z A W S Z E JE S Z C Z E M O Ż N A Z A P I­

S A Ć „ G Ł O S W Ą B R Z E S K I" n a n o w y k w a rta ł, 

w z g l. je d e n m ies iąc . P rz ed p ła tę p rzy jm u ją  

U rzę d y p o c z to w e , a g en c je i p ip . lis to n o sz e .  

P rz e d p ła ta n ie w y n o s i d u ż o , b o ty lk o  1 z ł m ie ­

s ię c z n ie , z a ś k w arta ln ie 3 z ł ju ż z o d n o sz en ie m  

d o d o m u . P ro s im y o p o p ie ran ie n a sz e g o p ism a  

w śró d k rew n y c h i z n ajo m y c h .

—  W O Ź N I S Ą D O W I W  C Z A R N Y C H B U ­

T A C H . P re zy d ja są d ó w o k rę g o v y y c h w y d ały  

p o le ce n ia b y w o ź n i są d o w i n o s ili ty lk o c z a rn e  

b u ty d o s łu żb o w y c h u b rań .

—  W A Ż N E D L A  R E S T A U R A T O R Ó W . Ja k  

w ia d o m o , z d n iem  1 k w ie tn ia  b r. u p ły w a te rm in  

d o p ła ty ró ż n ic y d o p a te n tu a k c y z o w e g o , a z  

d n ie m  1 m a m a b r. te rm in sk ła d a n ia z e z n ań o  

d o c h o d z ie .

—  W  S P R A W IE  S P R Z E D A Ż Y  „ T O G A L U " . 

M in . o p iek i sp o łe c z n e j z e z w o liło n a sp rze d a ż  

lek a rs tw a n a b ó l g ło w y „ T o g a l ty lk o d o 1 -g o  

k w ie tn ia b r.

Z powiatu
—  Z IE L E Ń . (N ajn o w sz e S w a ty ) . Z w iąz ek  

P o w st. i W o ja k ó w  O . K . V III . w  Z ie le tn iu  u rzą ­

d z a w  d n iu 2 k w ie tn ia 1 9 3 4 r . n a sa li p . S ro k i 

z a b a w ę z p rze d s ta w ien ie m a m ato rsk ie m p . t . 

„ N a jn o w sz e S w a ty " . P o c z ą te k o g o d z . 1 9 -te j. 

P o p rz ed s taw ie n iu ta ń c e . 0 lic zn e p o p a rc ie  

sp o łe c z e ń s tw a p ro s i Z a rz ą d .

—  K R Ó L E W S K A N O W A W IE Ś . (Z a k o ń cz e ­

n ie k u rsu h a ftu ). W  z w iąz k u z z ak o ń c ze n iem  

k u rsu h a ftu , u rzą d zo n e g o s ta ra n ie m tu te jsz e j 

sz k o ły , a p ro w ad z o n e g o p rz ez ż o n ę k ie ro w n ik a  

sz k o ły , p . H e le n ę S z w a jk o w sk ą i n a u cz y c ie lk ę ,  

p . S ta n is ła w ę G u rg u ló w n e , o d b ę d z ie s ię w  sz k o ­

le w N o w e jw s i K ró lew sk ie j, w y sta w a w y k o n a ­

n y c h p rac  p o d c z a s św ią t W ielk ie jn o c y . P o z a te m  

u c z es tn icz k i k u rsu o rg an izu ją d la sw y ch g o śc i 

w  d ru g ie św ię to w iec z o rek to w a rz y sk i, p o d c z a s  

k tó re g o z o s ta n ie ró w n ież o d e g ra n a sz tu c zk a p , 

t . „ D zie w ic z y w ie c zó r" .

—  D Ę B O W A Ł Ą K A . (S p ra w o z d an ie p la ­

c ó w k i P o w . i W o j. O . K . V III. D ęb o w ałą k a z a  

ro k 1 9 3 3 —  p rze d ło ż o n e n a w a ln e m  z eb ra n iu  

p o w ia to w em  w d n iu 1 8 m a rc a 1 9 3 4 r .) P la ­

c ó w k a D ę b o w ałą k a is tn ie je o d lip ca 1 9 3 1 ro k u . 

O b e cn y s ta n w y n o s i 2 6 c z ło n k ó w . P rz y b y ło w  

c ią g u ro k u 1 9 3 3 1 0 c z ło n k ó w  z a ś u b y ło 2 , tak  

ż e p rz y ro s t w o b ec s tan u 1 9 3 2 r . w y n o s i 8  

c z ło n k ó w .

Z eb rań  p la c ó w k i o d b y ło s ię o g ó łem  7 , w  tem  

1 w aln e . Ć w ic ze ń z m u sz try fo rm a ln e j o d b y ło  

s ię 6 p o z a tem  je d n o o s tre s trz e la n ie p o łą cz o n e  

z m arsze m  b o jo w y m , n a s trz e ln ic y w  le s ie d ę -  

b o w o łą c k im , d a le j 1 s trz e la n ie m ało k a lib ro w e . 

W  s trze la n iu b ra li u d z ia ł w sz y sc y c z ło n k o w ie .  

W  p o lo w y ch ć w ic z en iac h p o w ia to w y c h w  d n iu  

5 lis to p a d a b ra ło u d z ia ł 2 2 c z ło n k ó w .

Z a b a w  u rz ąd z o n o 2 . P la có w k a b ra ła u d z ia ł  

w o b c h o d z ie Im ie n in P a n a M a rsza łk a w d n iu  

1 9 m a rc a , w p o ch o d z ie u rz ą d zo n y m d n ia 3  

M a ja , w  a k a d em ji Ś w ię ta M o rz a i w  p o c h o d z ie  

u rz ąd z o n y m  n a c ze ść p o w stan ia lis to p a d o w eg o  

w  d n iu 1 1 lis to p a d a .

P rz ez re fe re n ta o św ia to w eg o w y g ło sz o n e b y ­

ły 4 re fe ra ty n a te m a t p rz y sp o so b ie n ia o b y ­

w a te lsk ie g o , z n ac ze n ia  m o rz a d la P o lsk i i z n a ­

c ze n ia p rz y sp o so b ie n ia w o jsk o w e g o w o b ro n ie  

g ra n ic .

O d zn a k ę s trze lec k ą o trz y m a ło 9 c z ło n k ó w , 

z a ś o d z n ak ę P O S . z d o b y ł 1 c z ło n e k .

N a z e b ra n ia z a rz ą d u p o w ia to w e g o jak i n a  

o d ip ra w ę k o m e n d a n tó w w y sy ła n o z aw sze o d ­

n o śn y c h d e le g a tó w .

U m u n d u ro w a n ie w ła sn e p o s ia d a ty lk o Z a ­

rzą d z aś resz ta c z ło n k ó w m a c za p k i n a b y te  

c zę śc io w o z w łasn y ch fu n d u sz ó w  b ą d ź też z a ­

k u p io n e  z fu n d u sz u  p la c ó w k i w y k ła d a ją c n a n ie  

2 3 ,—  z ło te .

K się g a k a so w a w y k az u je z k o ń c em  ro k u w  

d o c h o d z ie k w o tę 1 6 3 ,9 2 z ł. z a ś w ro z c h o d z ie  

1 4 7 ,0 9 z ł. tak , ż e s ta n g o tó w k i p rz e n ie s io n y  

n a ro k 1 9 3 4 w y n o s i 1 6 ,8 3 z ł.

S k ła d k i p rz y p a d a ją c e d la Z a rz ą d u p o w ia to ­

w e g o ja k i g łó w n e g o w  T o ru n iu z o s ta ły re g u ­

la rn ie o p ła ca n e . S ied m iu b e z ro b o tn y m z o s ta ł*  

sk ła d k a z a sa d n ic z a o b n iż o n a n a 1 0 g ro sz y m ie ­

s ię c z n ie . —

U b e z p ie c z o n y c h n a w y p ad e k śm ierc i je s t 5  

c z ło n k ó w .

Przedostatni numer!
Dzisiejszy numer — to przedostat­

ni w I. kwartale.

Kto dotychczas „Głosu** nie zamó­
wił na drugi kwartał wzgl. na miesiąc 
kwiecień — może być pewny, że otrzy­
ma tylko jeden jeszcze numer (wiel­
kanocny).

Chcesz wiedzieć, co się w świecie 
dzieje, — chcesz mieć wiadomości z 
okolicy. — zamów JESZCZE DZIŚ 
„Głos**.

Pamiętajcie, że po świętach wielka­
nocnych wyruszamy wędrówką po po­
wiecie i umieszczać będziemy nadzwy­
czaj ciekawe reportaże ze wszystkich 
miejscowości naszego powiatu.

Nie zapomnijcie więc i zaabonuj­
cie jeszcze teraz, póki czas „Głos Wą- 
brzeski** na drugi kwartał!

Napesłane
(Z a te n d z ia ł R e d a k c ja n ie o d p o w iad a .)  

Jeszcze w spsawie Spółdziel­
ni Elektryfikacyjnej

Z a sa d n ic z o n ie lu b ię ż a d n y c h sp ra w  w y cią ­

g a ć n a fo rm u p u b lic z n e , a le p o n ie w a ż w  a rty ­

k u le „ K o sz to w n a n a u k a" u m ie szc zo n y m  w  n u ­

m e rz e 3 0 „ G ło su W ą b rz e sk ie g o " p o m ię d z y in -  

n e m i u m iesz c z o n o i m o je n a z w isk o , je s tem  

z m u sz o n y w y stą p ić i n ie k tó re sp ra w y d o ty c zą ­

c e n a sz e j S p ó łd z ie ln i E lek ty fik a cy jn e j p o s ta w ić  

w  p raw d ziw em  o św ie tle n iu .

S p ó łd z ie ln ia E lek ty fik a c y jn a w P łu ż n ic y  

b y ła b y w y k w in tem  k u ltu ry w ie jsk ie j o ra z d u ­

m ą n a sze j w si, g d y b y k ie ro w n ic tw o je j sp o ­

c z y w a ło w rę k ac h lu d z i u c z c iw y ch . N a sza  

S p ó łd z ie ln ia je s t c o p raw d a w y k w in te m k u l­

tu ry , a le ty lk o c o d o p rą d u , z a k tó ry trze b a  

b y ło p ła c ić a ż 1 .3 0 z ł z a k lw ., a le  d u m ą n a sz e j  

w si n ie je s t, g d y ż m ie szk a ń c ó w  je j d o p ro w ad z a  

d o b a n k ru c tw a. N ie z b y t m a ły k a p ita ł z ak ła d o ­

w y , rac ze j ro z rz u tn a i n ieo g lę d n a g o sp o d a rk a  

c z ło n k ó w  Z a rz ą d u  i R ad y N ad z o rcz e j o raz  z b y t  

p o w ierzc h o w n ie p rz ep ro w ad z an a re w iz ja p rze z  

Z w ią ze k R e w iz y jn y w T o ru n iu d o p ro w a d z iły  

S p ó łd z ie ln ię d o s ta n u n ie w y p ła c a ln o śc i.

P rzy  z a k ła d a n iu S p ó łd z ie ln i k a p ita ł z a k ła ­

d o w y w y n o s ił o k o ło 2 5 ty s ię c y z ł, n a to m ia s t 

p rz ed s taw io n y c z ło n k o m  k o sz to ry s w y b u d o w a ­

n ia k o m p le tn e j s ie c i ro z d z ie lcz e j w ra z z jed ­

n y m  tra n s fo rm ato rem  w y n o s ił 1 0 8 .0 0 0 z ł, w o b e c  

c z eg o k a p ita ł u d z ia ło w y n ie w y n o s ił 1 0 , le cz  

2 0 p ro c . T e n że k a p ita ł b y łb y z n ac zn ie w ięk sz y , 

g d y b y w sz y sc y u d z ia ło w c y z g o d n ie z u c h w a łą  

(n a 1 0 m ó rg  z iem i 1 u d z ia ł) u d z ia ły p o d p isa li. 

P e w n a ilo ść c z ło n k ó w  ta k p o s tąp iła , n a to m ias t  

n iek tó rzy c z ło n k o w ie i to n a w et ta c y , k tó rz y  

n a le że li d o Z a rz ą d u , w z g l. R ad y N a d z o rc z e j, 

z a d ek la ro w a li m n ie jsz ą ilo ść u d z ia łó w  n iż n a  

n ich p o d łu g p o s ia d an e j z iem i p rzy p a d a ło ,  

z m n ie jsza ją c ty m  sp o so b e m  k a p ita ł u d z ia ło w y  

z e sz k o d ą d la sp ó łd z ie ln i, o ra z m n y c h c z ło n ­

k ó w . W y b u d o w a n ie k o m p l. a p a ra tu ro zd z ie l­

c z e g o z d w o m a tran s fo rm a to ra m i m iało p o d łu g  

p rz ed s ta w io n e g o k o sz to ry su k o sz to w ać o k o ło  

1 0 ty s ię cy z ł, a ż e k o sz to w a ło d a lek o w ię c e j i
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tysięcy zł jest to rezultat długoletniej nie- 
oględnej gospodarki Zarządu Spółdzielni.

Gdy w roku 1932 członkowie zaczęli tra­

cić zaufanie do Zarządu i Rady Nadzorczej 
Spółdzielni i żądali zbadania ksiąg przez za­

przysiężonego rewizora, Zarząd i Rada Nadzor­
cza starali się temu wszelkiemi siłami przesz­

kodzić.

Gdy pomimo wszystkich przeszkód niektó­
rzy z członków rewiźję ksiąg dali przeprowa­
dzić, obawy członków się potwierdziły. Zaprzy­

siężony rewizor p. Paul z Grudziądza wyszcze­
gólnił błędy i nieprawidłowości księgowań w  
56 wypadkach, nadmieniając, że księgowość 

Spółdzielni jest tak prowadzona, że na zaufa­

nie nie zasługuje, oraz że nie posiada mocy 
dowodowej. W obec tego bilanse Spółdzielni 

sporządzone na podstawie takich ksiąg nie mo­
gły być prawidłowe i na zaufanie zasługiwać. 
Dla porządku jeszcze nadmieniam, że bilanse 

za lata gospod. 1929/30, oraz 1930/31 ani przez 
Zarząd, ani też przez Radę Nadzorczą nie są 

podpisane.

W jaki sposób szafowano majątkiem Spół­

dzielni wykazuje fakt, że z kasy Spółdziel­

czej brano pieniądze na agitację wyborczą, 
(prawdopodobnie endeckę). Gdy jeden z człon­

ków Zarządu p. Kultys widząc, że w Spółdzielni 
nie jest wszystko w należytym porządku, zwró­

cił się do prezesa Zarządu p. Kowalskiego z 
propozycją, żeby wybrać Komisję Rewizyjną, 

tenże na to się nie zgodził wyrażając się, że 
Spółdzielnia Elektyfikacyjna jest tajemnicą po­

między nim i Prezesem Rady Nadzorczej.

Na walnem zgromadzeniu w dniu 30 paź­

dziernika 1933 r. członkowie nie znając jeszcze 
wyniku badań ksiąg postanowili uskutecznić 

dopłaty do udziałów, ale dotychczas na ogólną 
ilość 43 członków, tylko 9 członków dopłaty 

te częściowo uskuteczniło — a reszta przeważ­

nie Polacy-osadnicy prawdopodobnie dopłacać 
nie będzie mogła, nie mając gotówki, chyba, że 

zwrócą się do Kasy Parcelacyjnej Osadniczej 
w Grudziądzu o pożyczkę. Co się zaś tyczy 

tych nielojalnych członków z p. Brandnerem  

na czele, ci także zapłacą przypadającą na ich 
udziały kwotę, lecz stanowczo żądają wykry­

cia wszystkich krętactw i machinacyj, które się 
działy od dnia założenia Spółdzielni, aż do 

dnia dzisiejszego. Prawdą jest, że ja byłem po 
poradę u prawnika p. L. w W ąbrzeźnie, nato­
miast Zarząd i Rada Nadzorcza sprowadzili 

sobie doradcę p. W . z W ąbrzeźna, sądząc, że 
ów pan w sprawach Spółdzielni posiada wię­

cej rutyny. W ykazała to jednak jego owocna 
praca w Kasie Parcelacyjnej Osadniczej w Gru­

dziądzu, w której to instytucji ludzie stracili 
swój ciężko zapracowany grosz. Co do sprawy 

sądowej, która się odbyła dnia 7 marca w To­
runiu, to zachodzą w korespondencji p. M . tak­

że pewne niedokładności. Panu Brandnerowi 
chodzi jedynie o obalenie uchwały walnego  

zgromadzenia z dnia 30 października 1933 r. 
Ponieważ uchwała ta nie może być uznana za 
prawomocną, gdyż w głosowaniu brały udział 

osoby nie będące członkami Spółdzielni. Za­
rząd i Rada Nadzorcza chcąc sprawę tę zatu­

szować, podali do Sądu Okręgowego fakty nie 
zgodne z prawdą. Pan Bradner nie wyraził się, 
że straci 500 zł na to, żeby Spółdzielnia prze­

stała istnieć, natomiast wyraził się i to nawet 
kilkakrotnie, że straci 5000 zł, ale wszystkie 
nadużycia popełnione w Spółdzielni muszą 
wyjść na jaw. O to samo chodzi i innym  nie „lo­

jalnym" członkom, którzy chcą wykazać kto  za­

winił, że Spółdzielnia, a z nią cała gmina zo­
stała tak zadłużona, — i o ile możności win­

nych pociągnąć do odpowiedzialności. Oj, praw ­

da, że kosztowna to nauka ta Płużnicka Spół­
dzielnia Elektryfikacyjna, i obecnie nie mówi 

się, że wyszedł jak „Brandner na pieniactwie” , 
tylko „wyszedł jak Płużnica na elektryce . 

Jako dowód, że nie mijam się z prawdą i że 
nikt z nas członków nielojalnych nie trudni się 

pieniactwem, podpisifję się mojem imieniem i 

nazwiskiem, nie chowając się jak niejakiś p. 
M . za litery. Panu M . natomiast radzę, więcej 

w stół nie uderzać, bo nożyce się znów  

odezwią.
Walkowiak Walenty, Płużnica.GFEDCBA

Ruch towarzystw
— BACZNOŚĆ CZŁONKOW IE ZW IĄZ­

KU POW STAŃCÓW I W OJAKÓW — PLA­
CÓW KA W ĄBRZEŹNO. Dnia 15 kwietnia br. 

o godz. 15-tej odbędzie się w lokalu pod „Or­

łem Nadzwyczajne W alne Zebranie.
Ze względu na bardzo ważne sprawy obec­

ność wszystkich członków czynnych i wspiera­

jących pożądana. Zarząd.
— ZW IĄZEK INW ALIDÓW W OJEN ­

NYCH R. P. Zebranie miesięczne odbędzie się 

w dniu 7 kwietma o godz. 2-giej pó południu 
w lokalu p. M arkuszewskiego. Przybycie wszy­

stkich członków konieczne.
Zarząd-

GIEŁDA ZBOŻOW O  - TOW AROW A  

W BYDGOSZCZY  

dnia 27 marca 1934 r.
Żyto 14,50— 14,75

Jęczmień browarowy 14,50— 15.50

Pszenica 11,50— 18,00

Jęczmiek przemiałowy 13,75— 14,00

Owies 11,75— 12,25

M ąka żytnia 65 proc. wł. worka 21,50— 22,50

M ąka pszenna 65 proc, wł worka 30,50— 32,00

Otręby żytnie 9,75— 10

Otręby pszenne grube 11,50— 12

Rzepak zimowy 42,00— 44

Rzepik zimowy 42,00— 44

Groch jadalny  19,00— 20

Groch W iktorja 23,00— 25
Groch Folgeiu. 20,00— 24

Koniczyna żółta, odtłuszcz. 85,00— 90, 8
 3

 8
 8

 *
8
 8

 8
 3

URZĘ90W E SPRAW OZDANIE TAR ­

GOW E KOM ISJI NOTOW ANIA CEN

dnia 27. III. 34 r.

W oły:

pełnomięsiste wytuczone nieoprzę-
'*ane .................................. 64— 68

M ięsiste tłuczone młodsze do lat 3 54— 6t
M ięsiste tuczone starsze 48— 5>
M iernie odżywione 40— 42
Buhaje:
W ytuczone pełnomięsiete ....  60— 54
taczane mięsiste....... 52— 56
nietuozone, dobrze odżywione etar-

t»e . .. . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 42-48
miernie odżywione .... 3g— 42
Krowy:
W ytrczene pełnomięsiste 62— 64
tuczonr mięsiste...................... 50— 58
nietuozc dobrze odżywione 40-44
miernie oo. «.:one 42—44
Jałowice:
W ytaczane pełnomięsiste ....  64- 68
tuczone mięsiste ........  58— 62
nietuczone dobrze odżywione 48 — 54
miernie odżywione ..................... 40—42
Młodzież:
DobrZfc odżywione .......  40— 42

Drukiem i nukładenr Zakłady Graficzo* ’ 
Rnlesławn Szczuki — Redaktor odpowie­
dzialny: Alfons Szczuka — W ahrze**^
—  — ------------ a

OGŁOSZENIE
W e wtorek, dnia 3 kwietnia  

1084 r. odbędzie się w W ąbrzeźnie 

jarm ark  
na konie i bydło 

Schwarz, burm istrz.

MIEJSCEM SPOTKANIA rzewka
wszystkich przyjezdnych nietylko z 

powiatu, lecz z całego Pomorza jest

LOKAL». KAM OW IM  
W ŁAŚC. GOŚLIŃSKI — Toruń, 

ul. Szeroka nr. 18 —  Telefon 5.

LICYTACJA PRZYM USOW A.
Dnia 30 marca br. o godz. 10 sprzedawać bę- 

najwięcej dającemu za gotówkę u p. Fran­
ciszka M rozowskiego w Golubiu przy ul. 17-go 
Stycznia: (279/34)

1 maneż nowy, 1 siewnik i 1 wialnię do czy­
szczenia zboża w łącznej wartości szacowa­
nia 950,—  zł.
Przedmioty obejrzeć można przed licytacją.

Litwin, kom. Sądu Grodzk. w Golubiu.

Unieważniam
■kradzioną książeczkę 
tożsamości konia nr.

688599
F. Paluch Ryńsk,

pow. W ąbrzeźno

M ieszkanie
3 i 6 pokojowe do wy­
najęcia. Zgłoszenia u ca 

JadwigiDS.

OGŁASZAJCIE SIĘ w

„Glosie 
Wąbrzeskim**

Szan. obywatelstwu W ąbrzeźna i oko­

licy podaję do łaskawej wiadomości, iż od  
dn. 16. 3. począwszy będę sprzedawał 

w W ąbrzeźnie na rynku każdy wtorek  
i piątek

owo c o w  e 
zaonssHgaBM M HSRKW BanaiaaBiaaKiaaaBaaanaKBaBatDX 

najlepszej jakości i po zniżonej cenie, a także 

wszelkie wyborowe nasiona  

BR. NOW ACKI

dzierżawca Ogrodnictwa Powiat. Okonin 
pow. Grudziądz.

Gospodarstwo
51 mórg, ziemia pszenno- 
buraczana z kompletnym  
żywym i martwym in­
wentarzem  (1/2 kim. do 
miasta, 300 m. do  dworca) 

sprzedam.

Skład
z 3 pokojowem  

m ieszkaniem  
od 1. 4. 34, r. do wyna­
jęcia. W iadomość, ul. M . 
Piłsudskiego nr, 25 I. p. 

lewo.

St. W ąsowski
Golub-Podzamek Pom.

Cukiernia i Kawiarnia
J n Sass

ul. Wolnaści 8 - Wąbrzeźno

Poleca na *

Święta Wielkanocne
Babki drożdż. mielone, Piaskowce od 2 zł. 

Makowce, Strucle marcepanowe, migdałowe i ro­
dzynkowe,

Torciki od 2 zł. począwszy. Mazurki w wielkim
— wyborze - - - - -

Precle czwartkowe, po 10, 15, i 25 gr. znanej
— jakości. —

Swojej Szan. Klienteli życzy

„W esołych Świąt“

Wódki ■ Wyborowe likiery - Wina - Groki 

KUCHNIA WARSZAWSKA - - - - - - - ZIMNE i CIEPŁE ZAKĄSKI

POLECAM

Na okres Świąt Wielkanocnych

najwyborniejszy SZAMPAN but. 5 zł.

Gatunek Vi V2 1/4 b. Gatunek 1/1 V2 1/4 b.

Przepalanka 6,20 4,20 2,20 M onastique 11,— 7,50 3,90

Winiak 8,30 5,60 3 — Rum lub Arak 6,70 4,50 2,50

Saumon

Briand M edi­
cinal

Źytniowa
Śliwowica

9,70

14,30

7,90

10,50

6,50

9,60

4,20

3 —

2,20

Krupnik Lit. 9,40

Wina
W iśniak Kant. 3,50

Chateau de
Vinpoz 2,10

5,—

1,90

1,15

Podbipięta
Boonekamp

12,70 6,50 3,50 Stołowe 2,—

Maślacz 2,90

1,10

1,60 0,90

(Kr. Dokt.) 9,40 6,60 3 — Lia Czerwone 1,90 1,—

Cherry  Brandy  8,80

Wiśniowa 6,20
W ódki monopolowe

6,- 
4,20

3,10 .
2,20

Vermuth 2,70

Szampan
Cordon  Bleu 5,—  

W ina gronowe

1,45

3,-

Produkt najlepszy — Ceny najniższe

Sekcja Teatralna przy TCL
w Wąbrzeźnie

(urządza w czwartek, dnia 5 kwietnia br. o godz. 7,30 wiecz. 
w sali St. Klimka.

przedstawienie p. t.

(komedja w III. aktach Grzymały-Siedleckiego)

odbędzie się w II. św. W ielO  Ouo ytzslcrainc* klejnocy o g. 4,30 po poi.

Kalla! Kalla!

Wykonają 
wszelkie prace  wchodiące 

w zakres fryzjerstwa  

jak

golenie 10 r.
strzyżenie włosów 30 gr 
ondulacja damska 81 gr.

w domu i poza domem  
po  bardzo niskich cenach: 

Proszę się przekonać I 

O łaskawe poparcie prosi 

FR. JANKOW SKI 
W ĄBRZEŹNO

ul. Dolna 1
Czysty zysk przeznacza się na zakup książek dla T. C. L.

Książnica  Kopem ikańska 

w  Toruniu


